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Chłopi organizują
zespoły uprawy odłouGw ’

Doceniając znaczenie za­
gospodarowania ziem leżą­
cych jeszcze odłogiem dla 
zwiększenia ogólnych zbio­
rów, chłopi z gromad, w o- 
kolicy których‘znajdują się 
jeszcze odłogi, zwracają się 
do rad narodowych o przy­
dzielenie tych odłogów do 
zagospodarowania i bezpłat­
nego użytkowania. Pragnąc 
sobie ułatwić prace przy za­
gospodarowaniu odłogów wie­
lu chłopów organizuje się w 
zespoły uprawowe. Takich ze­
społów powstaje coraz wię­
cej. W pracach przy orce i 
obsiewie odłogów pomogą im 
POM-y j SOM-y.

Dla uczczenia 60 rocznicy urodzin Prezydenta RP Bolesława Bieruta i na cześć 1 Maja

Górnicy z dumą meldują
o zwycięskiej realizacji zobowiązań

KATOWICE (PAP)
Równolegle do dziesiątków meldunków o podejmowaniu 

zobowiązań produkcyjnych załogi górnicze donoszą już o 
pierwszych sukcesach osiągniętych w realizacji zobowią­
zań podjętych dla uczczenia 60 rocznicy urodzin Prezy­
denta Bolesława Bieruta i na

Z gorącym entuzjazmem 
wykonują swe zobowiązania 
górnicy przodującej kopalni 
„Eminencja", którzy posta-

Nieprzerwanie naplywaja
nowe meldunki o zobowiązaniach

dla uczczenia
60 rocznicy urodzin Prezydenta H.P.

i na cześć 1 Maja
Coraz to nowe zakłady pra­

cy podejmują zobowiązania 
produkcyjne dla uczczenia 60 
rocznicy urodzin Prezydenta 
Bolesława Bieruta i na cześć 
1 Maja.

Cenne zobowiązania indy­
widualne podjęli ostatnio 
pracownicy Przedsiębiorstwa

blarskiego z województwa po­
znańskiego. Załoga Kościań­
skiej Fabryki Mebli podjęła 
zobowiązanie produkcyjne, 
które przysporzy gospodarce 
narodowej 16.250 zł oszczęd­
ności. Zobowiązania pracow­
ników Orzechowskich Zakła­
dów Przemysłu Drzewnego po

Transportu Samochodowego zwolą zaoszczędzić 143.741 zł, 
„Łączność" w Poznaniu. Kie - zaj0?U Bazy Transportowej w 
rowca Piotrowski postanowił' m 
zmniejszyć zużycie benzyny 
o 10 litrów miesięcznie, zaś 
szofer Bazyluk o 20 litrów, 
a ponadto przejechać na sa­
mochodzie „Renault", w okre 
sie między remontami, 
40 000 km. Zespół pracowni­
ków warsztatowych PTS „Łą­
czność" przyspieszy wykony­
wanie remontów. Pozwoli to 
zaoszczędzić 15.350 zł.

Niemniej cennym czynem 
produkcyjnym uczczą roczni­
cę urodzin Prezydenta RP 1 
powitają święto Pierwszoma­
jowe pracownicy zakładów 
utylizacyjnych Centrali Od­
padków Produktów Poubojo­
wych „Bacutil". Zakład w 
Brojce da ponadplanowo 
3400 kg mączek, w Golinie — 
5200 kg, Jankowie — 1550 kg, 
Tarnowie Podgórnym — 9700 
kg, Różankach — 6100 kg. 
Zakład Przetwarzania Krwi 
w Krotoszynie wyprodukuje 
dodatkowo 12 200 kg mączki. 
Ogólna wartość zobowiązań 
załóg „Bacutilu,f wyraża się 
sumą 97.190 zaoszczędzonych 
złotych.

Pracownicy Poznańskiego 
Okręgu Lasów, pragnąc oka­
zać swe przywiązanie do Pre­
zydenta Bieruta i godnie u- 
czcić święto mas pracują­
cych — zaoszczędzą, dzięki 
podniesieniu wydajności pra­
cy 269.219 zł.

Nie pozostały w tyle zakła­
dy przemysłu drzewnego i me

Trzciance zobowiązała się 
wykonać różne prace warto­
ści 150.480 zł, wreszcie załoga 
Fabryki Sklejek w Ostrowie 
da dodatkową produkcję war­
tości 40.392 zł.

Z Obornik i Wolsztyna 
nadchodzą również meldun­
ki o uroczystych zebraniach, 
na których pracownicy zakła­
dów przemysłowych podej­
mują hasło PAFAWAO-u — 
uczczenia czynem produk­
cyjnym 60 rocznicy urodzin 
Prezydenta Bieruta i nad­
chodzącego święta 1 Maja. 
Pracownicy Obornickich Za­
kładów Drzewnych zobowią­
zali się zaoszczędzić 12.830 zł 
przez podniesienie wydajno­
ści pracy, zaś załoga Wolsz- 
tyńsklej Fabryki Mebli wy­
produkuje dodatkowo towary 
wartości 63.860 złotych.

Ponadto do Prezydenta RP 
Bolesława Bieruta napływają 
z całej Polski od robotników, 
chłopów, inteligencji pracu­
jącej i młodzieży liczne listy 
i meldunki, donoszące o po­
dejmowaniu zobowiązań pro­
dukcyjnych.

Ogólnokrajowa narada 
redaktorów 
gromadzkich 
gazetek ściennych

BUDAPESZT. Dziennik „Sa- 
bad Nep" pisze, że wnioski 
radzieckie są nowym donio­
słym krokiem w kierunku • 
pokojowego rozwiązania jed­
nego z najtrudniejszych pro­
blemów narodu niemieckie­
go. ZSRR udzielił pozytywnej 
odpowiedzi na apel rządu 
NRD w sprawie przyspiesze­
nia zawarcia traktatu poko­
jowego. Projekt odpowiada 
polityce, którą konsekwent­
nie realizuje Związek Ra­
dziecki wobec Niemiec — po­
lityce odpowiadającej zasa­
dom poczdamskim.

PARYŻ. Propozycje radzie­
ckie w sprawie traktatu, po­
kojowego z Niemcami zajmu­
ją czołowe miejsce w prasie 
francuskiej.

Dziennik „Monde" zazna­
cza, że „wnioski radzieckie 
wymagać będą zapewne sta­
rannego przestudiowania".

Dziennik „France Soir" za­
znacza, że tekst noty radzie­
ckiej „będzie przedmiotem 
głębokich studiów w Londy­
nie, Paryżu i Waszyngtonie".

BERLIN (PAP)
Nota radziecka oraz pro­

jekt w sprawie podstaw trak­
tatu pokojowego z Niemcami 
wywołał silne wrażenie w 
całych Niemczech. W Niemie­
ckiej Republice Demokraty­
cznej ludność gromadziła się 
przy głośnikach radiowych, 
które transmitowały tekst te­
go dokumentu.

Agencja ADN donosi z 
Niemiec Zachodnich, że od 
zakończenia wojny żadne po­
lityczne wydarzenie nie zna­
lazło tak silnego oddźwięku 
w Niemczech Zachodnich, jak 
ostatnia nota. Mieszkańcy 
Norymbergi i innych miast 
zachodnio - niemieckich po­
witali z entuzjazmem propo­
zycje Związku Radzieckiego.

PRAGA. Wszystkie dzien­
niki ogłosiły pełny tekst no­
ty Związku Radzieckiego i 
projektu w sprawie traktatu 
pokojowego z Niemcami. Do­
kumenty te znajdują się w 
centrum zainteresowania spo 
łeczeństwa.

baczę: Regulski, Kubiela, 
Bryła i Stokowy osiągają od 
161—183 proc, normy.

Wytężona walka o przodu­
jące miejsce trwa w całej 
kopalni. Załoga kop. „Emi­
nencja" już w pierwszych 
dniach realizacji swego zo­
bowiązania wysoko je prze­
kracza. Plan dekadowy ko­
palni górnicy „Eminencji" 
wykonali w 114,4 proc. Rów­
nież plan wzrostu wydajności 
pracy został znacznie prze­
kroczony.

Zwycięsko walczą o ponad­
planową produkcję górnicy 
kop. „Mortimer", którzy po­
stanowili w marcu i kwietniu 
br. zrealizować plany wydo­
bywcze w 108 proc.

W dniu 10 marca 
osiągnęła 110,3 proc, 
bycia, przekraczając 
cześnie wysoko plan wzrostu 
wydajności pracy. I tutaj w 
kop. „Mortimer" przodują 
górnicy oddziału II. Załoga 
tego oddziału, którym kieru­
je doświadczony sztygar Jó­
zef Dulach, zrealizowała plan 
pierwszej dekady marca w 
116,2 proc. Wśród przodują­
cych w realizacji zobowiązań 
górników na czoło wysuwają 
się: rębacz chodnikowy Bał- 
dys( który zamiast zadekla­
rowanych 197 proc, osiąga 
251 proc., Kowalski, który 
realizuje swą normę w 245 
proc, oraz Bojda, osiągający

cześć święta 1 Maja.
nowill zrealizować marcowy 
i kwietniowy plan wydoby­
cia węgla w 113 proc. We 
wszystkich przodkach węglo­
wych trwa uparta walka o 
ponadplanowe wydobycie. 
Górnicze brygady produkcyj­
ne pracują ze zdwojoną ener­
gią. Górnikom pomagają 
dzielnie robotnicy brygad po­
mocniczych z przewozu, zao­
patrzenia i wydziału maszy­
nowego, stwarzając zatrud­
nionym bezpośrednio przy 
urobku węgla górnikom jak 
najlepsze warunki pracy w 
realizacji Ich szczytnych po­
stanowień.

Szczególnie 
zjazm panuje 
ków oddziału 
nencja".

„Towarzysze — powiedział 
następnego dnia po podję­
ciu zobowiązań rębacz chod­
nikowy, odznaczony orderem 
Sztandar Pracy II klasy, Ku- 
biela -- napisaliśmy Prezy­
dentowi że z honorem wy­
pełnimy nasze zobowiązania. 
Musimy zrobić wszystko, aby 
nasz oddział przodował".

Górnicy oddziału II plan 
w pierwszej dekadzie marca 
wykonali w 126,8 proc. Rę- 235 proc, normy.

Manifestacja sił pokojowych 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej

załoga 
wydo- 
jedno-

gorący entu- 
wśród górni- 
II kop. „Emi-

Siadem wspomnień <n|)

Pelagia Rydlewska z Za­
niemyśla — członek Woje­
wódzkiej Rady Narodowej pi- 
sze w liście do redakcji:

„Dopiero teraz czuję się 
pełnowartościowym człowie­
kiem. Z wielką radością 
przyjęłam art. 66 projektu 
Konstytucji, gwarantujący 
kobiecie równe z mężczyzną 
prawa we wszystkich dziedzi­
nach życia państwowego, po­
litycznego, gospodarczego, 
społecznego i kulturalnego 
oraz art. 68, głoszący, że Pol­
ska Rzeczpospolita Ludowa

Przedstawiciele nauki i sztuki polskiej
obradują w Poznaniu

W Muzeum Narodowym w 
Poznaniu odbywa się w 
dniach 14 i 15 bm. ogólno­
polska konferencja robocza, 
zorganizowana przez Stowa­
rzyszenie Historyków Sztuki 
i Kultury Materialnej. Zada­
niem konferencji, zwołanej 
w związku z obchodem 500 
rocznicy śmierci Leonarda 
da Vinci, jest przedyskuto­
wanie podstawowych zagad­
nień dotyczących kultury i 
stosunków społecznych XVI 
wieku w Polsce.

Konferencję zainauguro­
wało otwarcie wystawy, zor­
ganizowanej przez Muzeum 
Narodowe w Poznaniu, ilu­
struje malarstwo tego okre­
su. Oprócz malarstwa liczne 
dokumenty, starodruki i rę­
kopisy ilustrują ewolucję sto­
sunków gospodarczych i spo­
łecznych oraz bardzo cieka­
wą publicystykę okresu hu­
manizmu w Polsce.

W Warszawie rozpoczęła 
się ogólnokrajowa narada 
redaktorów gazetek ścien­
nych, reprezentujących 4tys 
gromadzkich zespołów redak­
cyjnych. Narada, połączona 
z wystawą gazetek Sien­
nych, ma na celu podsumo­
wanie rocznej pracy zespo­
łów redakcyjnych oraz omó­
wienie roli i znaczenia gaze­
tek ściennych w mobilizowa- 
niu wsi do pełnego wykona-! W konferencji udział bło­
nia zadań produkcyjnych HI rą: przedstawiciele Instytu- 
roku planu 6-letniego. tu Badań Literackich, Pań-

stwowego Instytutu Sztuki, 
Polskiego Towarzystwa Histo­
rycznego. Wyniki konferen­
cji stanowić będą wytyczna 
dla zainicjowanych w roku 
bieżącym badań dotyczących 
humanizmu w Polsce, a 
szczególnie postaci Frycza 
Modrzewskiego — czołowego 
publicysty tego okresu.

Wyniki te będą szeroko pu­
blikowane i zostaną podsu­
mowane na międzynarodo­
wym zjeździe, który odbędzie 
się w grudniu bieżącego roku, 

(mm)

Amerykanie uwięzili
Lilly WaechJer

Agencja ADN donosi ze 
Sztutgardu, że w dhiu 10 mar­
ca znana niemiecka patriotka 
i bojowniczka o pokój Lilly 
Waechter została osadzona 
w więzieniu przez amerykań­
skie władze okupacyjne.

otacza szczególnie troskliwą 
opieką wychowanie młodzie­
ży i zapewnia jej najszersze 
możliwości rozwoju.

W Polsce międzywojennej 
szkoły były tylko dla boga­
tych. Cóż z tego np., że brat 
mój po wielkich staraniach 
dostał się wówczas do gimna­
zjum? Pracowaliśmy na nie­
go wszyscy, tzn. rodzice, ja i 
moja siostra, które byłyśmy 
wtedy służącymi — oraz re­
szta rodzeństwa. Z trudem 
uzbierane pieniądze nie po­
krywały jednak kosztów na­
uki, wskutek czego brat mu- 
siał zaniechać dalszego 
kształcenia się. Dopiero w 
Polsce Ludowej brat ukoń­
czył gimnazjum, a obecnie 
pracuje już jako wicedyrek­
tor poczty w Szczecinie.

Moje dzieci nie przeżywają 
dziś takich trudności. Oj­
czyzna ludu pracującego o- 
twarła szeroko przed nimi 
drogę do nauki i wiedzy — 
toteż wszystkie uczęszczają 
do gimnazjum. Wyrażając 
swą wdzięczność za to, sta­
ram się pracować z poświę- 

I ceniem i jak najlepiej dla 
Polski Ludowej".

„Nie mogę inaczej okre­
ślić tej ustawy — powie­
działa podczas dyskusji 
Zofia Lewandowska, 
radna PRN i pracownik 
Zw. Cechów w Mogilnie — 
jak tylko słowami, że jest

Wielki wiec w Berlinie
I delegacje młodzieży studiu­
jącej oraz członkowie wielu 
organizacji społecznych i 
partii antyfaszystowsko-de- 
mokratycznych.

Uczestnicy wiecu burzą o- 
klasków powitali pojawienie 
się na trybunie Prezydenta 
Republiki Czechosłowackiej 
Gottwalda, członków rządu 
NRD z premierem Grotewoh- 
lem na czele oraz członków 
czechosłowackiej delegacji 
rządowej.

W obszernym przemówie­
niu wygłoszonym na wiecu 
Prezydent Gottwald* podkre­
ślił, że naród czechosłowacki 
z ogromnym zadowoleniem 
przyjął notę rządu radziec­
kiego do trzech mocarstw za­
chodnich, precyzującą poJsta 
wy sprawiedliwego traktatu 
pokojowego z Niemcami i 
wraz z narodem niemieckim 
walczyć będzie o urzeczywi­
stnienie słusznych propozy­
cji Związku Radzieckiego, 
zmierzających do jak naj­
szybszego zawarcia traktatu 
pokojowego z Niemcami.

Mówiąc' o walce narodu 
niemieckiego przeciwko re- 
militaryzacji i przygotowa­
niom wojennym rządu bonn- 
skiego w Niemczech Zachod­
nich, Klement Gottwald o- 
świadczył: „Naród czechosło­
wacki wierzy w zwycięstwo 
sprawiedliwej walki narodu 
niemieckiego i traktuje tę 
walkę jako swą własną spra­
wę. Naród czechosłowacki 
wierzy w zwycięstwo w szcze­
gólności dlatego, że tę walkę 
narodu niemieckiego popiera 
cały światowy front pokoju, 
że po stronie narodu niemie­
ckiego znajduje się potężny 
Związek Radziecki i wielki 
strateg pokoju — Stalin".

Z kolei zabrał głos premier 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej Otto Grotewohl, 
który podkreślił, że u pod­
staw/ dobrosąsiedzkich i przy­
jaznych stosunków między 
Republiką Czechosłowacką i 
NRD leżą ścisłe więzy ekono­
miczne, polityczne i kultural­
ne a przede wszystkim wspól­
na walka o pokój.

Nawiązując do noty rządu 
radzieckiego w sprawie trak­
tatu pokojowego z Niemcami, 
premier’ Grotewohl stwier­
dził: „Musimy sami przyczy­
nić się do zawarcia traktatu 
pokojowego. Aby zdobyć za­
ufanie narodów świata, musi­
my dowieść, że jednoczy nas 
wola pokoju. Musimy w sa­
mych Niemczech usunąć na 
bok wszystkie waśnie, aby 
dzięki jedności działania na 
naradzie ogólnoniemieckiej 
stworzyć przesłanki naszej 
współpracy w dziele zawar­
cia traktatu pokojowego, a 
mianowicie — powołać rząd 
ogólnoniemiecki. Musimy w 
tym celu znaleźć odpowiednie 
siły, albowiem znajdujemy się 
obecnie na zakręcie naszej 
historii. Droga Adenauera 1 
Bonn prowadzi nieuchronnie 
do wojny i zagłady, nasza na­
tomiast droga prowadzi do

BERLIN (PAP)
W związku z pobytem w 

Berlinie Prezydenta Republi­
ki Czechosłowackiej Klemen- 
ta Gottwalda i towarzyszą­
cej mu delegacji rządowej, 
odbył się w środę na krytym 
stadionie Werner — Seelen- 
binderhalle potężny wiec 
zorganizowany przez Prezy­
dium Narodowej Rady Frontu 
Narodowego Niemiec Demo­
kratycznych. W wiecu wzięli 
udział robotnicy fabryczni,

W Bytomiu otwarto wystawę 
poświęcona, pamięci 
F. Dzierżyńskiego

BYTOM (PAP).
W Bytomiu otwarta zosta­

ła wystawa poświęcona pa­
mięci wielkiego polskiego 
rewolucjonisty — Feliksa 
Dzierżyńskiego.

umacnianiem naszej ludowej 
Ojczyzny. Ja osobiście dam 
z siebie maksimum, by przy­
czynić się do wzrostu socja­
listycznego budownictwa i do 
utrwalenia pokoju."
Szanować prawa znaczy 
wypełniać obowiązki

Nawet tych kilka wypowie­
dzi wystarcza, aby dostrzec 
w nich bezpośredni, uczucio­
wy stosunek ludzi pracy do 
ustawy konstytucyjnej. Czy 
wyłącznie do Konstytucji? 
W przytoczonych i setkach 
innych listów, jakie w związ­
ku z ogólnonarodową dysku­
sją napływają do redakcji, 
wypowiedzi ludzi pracy są 
wykładnikiem oddania spra­
wie budowy nowego, spra­
wiedliwego ustroju, są od­
zwierciedleniem rozwijające­
go się w naszym narodzie so­
cjalistycznego patriotyzmu. 
Niewątpliwym dorobkiem na­
szym jest to, że na margine­
sie dyskusji konstytucyjnej 
doszło do przeorania świado­
mości społecznej mas, do 
wzmożenia ich politycznej 
aktywizacji.

Wielka to praca, wymaga­
jąca niejednokrotnie przeła­
mania wewnętrznych oporów, 
zlikwidowania własnych, za­
cofanych poglądów i szkodli­
wych pozostałości, zaszcze­
pionych w naszych pojęciachJrtlY Vj' ltv(J ol" W <11111, * aau. ‘-'j j-f jy

to nasza Konstytucja, że ’ przez kapitalistyczną moral- 
jest to podsumowanie na­
szych dotychczasowych o- 
siągnięć, ustawa realizują­
ca marzenia i walkę klasy 
robotniczej."
„Projekt nowej Konstytu­

cji — pisze w liście do redak­
cji Witold Stasiak, przodow­
nik pracy — mobilizuje ma­
sy pracujące miast i wsi do 
jeszcze większego wysiłku nad

no,ść. Jest to proces, który 
prowadzi do pełnego rozu­
mienia nowej, wspaniałej 
drogi naszego narodu. Nie 
wystarcza jednak poznać tę 
nową drogę, która tak grun­
townie zmieniła nasze własne 
i otaczające nas życie. Trze­
ba prawom Konstytucji, wy- ______ __ ocłz
rażającym każdym artykułem., pokoju" i "dobrobytu""narodu

(Ciąg dalszy na tir 2) niemieckiego",,
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Czechosłowacki profesor medycyny sądowej Hajek o tzw. „sprawie katyńskiej"
PRAGA (PAP)
Pod tytułem „uczor.y czechosłowacki obąia prr'",’A’<-- 

cyine wymysły ameryka/iskie” dziennik „Lidova Demo­
kracie” zamieścił oświadczenie profesora medycyny są­
dowej na Uniwersytecie Karola w Pradze Franciszka 
Hajeka opierającego się na swoich osobistych obserwa­
cjach w charakterze śwńadka i na bezpośrednich do­
wodach uzyskanych na wiosnę 1943 r. na miejscu zbro­
dni hitlerowców’ w lesie katyńskim. /

Jako przedstawiciel^ medy- ’dokąd przybyli wszyscy u- 
czestnicy tej ekspertyzy z 
poszczególnych krajów oku­
powanych. odstawiono naś 
samolotem do Smoleńska, 
gdzie oczekiwali nas hitle­
rowcy i gdzie wszystko było 
już u nich przygotowane.

Te widoczne przygotowania 
były uderzające, i od pierw- 

jszej chwili nabrałem mocne­
go przekonania, że całej ;ei 

; straszliwej zbrodni dokonali 
isami hitlerowcy. Ostatecznie

cyny sądowej — czytamy w 
oświadczeniu — uważam za I 
swój obowiązek wypowie- I 
dzleć swoje zdanie w związ­
ku ze wznowieniem przez 
Stany Zjednoczone tzw\ 
„sprawy katyńskiej”, tym 
bardziej, że byłem osobiście 
na miejscu zbrodni w cza­
sach, gdy faszyści hitlerowscy 
podjęli kampanię przeciwko 
Związkowi Radzieckiemu 
wokół tzw. „sprawy'katyń-.................
sklej”, jak również brałem o- [przekonał mnie o tym komu- 
sobiscie udział w badaniu unikat Radzieckiej Komisji 
zwłok w lesie katyńskim a Specjalnej do ustalenia i 
wiosnę 1943 r. zbadania okoliczności roz­

strzelania przez niemieckich 
najeźdźców’ faszystowskich w’ 
lesie katyńskim jeńców wo­
jennych — oficerów’ pol­
skich.

wiosnę 1943 r.
Ja sam już od samego po­

czątku uważałem całą pro­
pagandę hitlerowską wokół 
tzw. „sprawy katyńskiej” za 
kłamliwą i zmyśloną. Prag­
nę więc, jako lekarz - rze­
czoznawca sądowy i jako na­
oczny świadek, przytoczyć u- 
stalone fakty demaskujące 
haniebne oszustwo hitlerow­
skie.

Hitlerowcy 
wywierali presję

Charakterystyczny jest Już 
sam sposób, w jaki hitlerow­
cy zorganizowali wyjazd do 
lasu katyńskiego 12 profeso­
rów rzeczoznawców z krajów 
okupowanych przez najeźdź­
ców niemiecko - faszystow­
skich. ówczesne ministerstwo 
spraw Wewnętrznych protek­
toratu przekazało mi rozkaz 
okupantów hitlerowskich, a- 
żebym udał się do lasu ka­
tyńskiego, wskazując przy 
tym, że jeżeli nie pojade i 
powołam się na chorobę (co 
też czyniłem) — moje zacho­
wanie się potraktowane zo­
stanie jako sabotaż i w naj-i 
lepszym wypadku będę are­
sztowany 1 zesłany do obozu 
koncentracyjnego. Z Berlina,

Siadem wspomnień (tu)

Dla kraju i narodu

snę 1943 r., tj. znacznie wcze- ’ sprawy jest to, że komisja 
śniej, niż ustaleniem i zba-J rosyjska znalazła przy róż- 
daniem faktów zajęła się Ra- nych trupach 9 dokumentów, 
dziecka Komisja Specjalna,! oznaczonych datami od 12 
która przystąpiła do wyko-, września 1940 r. do 20 ezerw- 
nania tego zadania jesienią1 ca 1941 r.
1943 r. po wyzwoleniu Smo- j Jako przedstawiciel nauki, 
lenska Po wyzwoleniu Cze-.który na własne oczy j na 
chosłowacji w 1945 r. wyda- podstawcie niezbitych faktów 
łem natychmiast broszurę pt. naukowych przekonał się o 
„Dowody katyńskie . w kto- zbrodniczym charakterze 
reJ oprałem rozmieszczenie, propagandy faszystów hltle- 

. wielkość i głębokość maso- rowskich i o ich nikczemnym 
wych grobow, w których za-; oszustwie w tzw. „sprawie 

j kopani byli straceni przez katyńskiej”, jak również o
scy, przy czym oszacowałem ■ 
ich liczbę na mniej więcej 8 
tysięcy.

— a wiec dla siebie
(Dokończenie ze uli 1) 

pojęcie prawdziwej demokra- 
; cjl, prawom, które po raz 
pierwszy w historii naszego 
narodu przestały być czczą 
formalnością lub fikcją — 
wyjść naprzeciw. Trzeba je 

i wesprzeć sumiennym prze-’ 
; strzeganiem obowiązków oby­
watelskich. świadomym, pa­
triotycznym i uczciwym sto- 

! sunklem do naszej codzien­
nej pracy.

charakterze

letniego, a tym samym do 
zabezpieczenia 1 utrwalenia 
pokoju.”

Nie były to słowa rzuco­
ne na wiatr. W odpowiedzi 
na nie i im podobne, pracow­
nicy Prezydium PRN zobo­
wiązali się jednomyślnie 
wziąć czynny udział w zało­
żeniu nowej spółdzielni pro­
dukcyjnej w Sławnie gmina 
Lubasz, przez prowadzenie 
odpowiedniej pracy uświada­
miającej. Do podobnego czy­
nu wezwali pracowników 
MRN w Czarnkowie.

Na zagadnienie praw oby­
watelskich 1 wypływających 
stąd obowiązków zwrócili u- 
wagę na uroczystej sesji mo­
gileńskiej PRN: Józef Bań­
kowski — kierownik szkoły 
podstawowej w Markowicach 
1 radny Sylwester Grzelak.

„Dawniej — powiedział 
Grzelak — pracowałem jako 
parobek kułacki, a siostra ja­
ko służąca kułacka. Dzisiaj 
jestem urzędnikiem państwo­
wym, syn i zięć są oficerami 
Wojska Polskiego, córka pra­
cuje w urzędzie państwowym. 
Dumny jestem z tego. Dum­
ny, że pracując dla kraju 
pracuję dla siebie, że wszyst­
ko to tworzą ludzie pracy w 
Polsce, tworzą dla siebie i 
dobra całego narodu.”

Jak daleko 
sięgnąć myślą...

I oto dochodzimy do sedna 
sprawy. Człowiek pracy się­
gając wspomnieniem w lata 
przedwojenne, nie dostrzega 
w nich nic prócz wyzysku i 
poniżenia godności ludzkiej. 
Dopiero władza ludowa uczy­
niła pracę „prawem, obo­
wiązkiem 1 sprawą honoru”, 
Jej bohaterów otoczyła czcią 
i szacunkiem, -
ludzi pracy 
współudziału 
krajem.

świadomość
przemiany jest źródłem coraz 
głębszego patriotyzmu ludo­
wego, źródłem rosnącej świa­
domości ludzi pracy. W Pol­
sce Ludowej te piękne poję­
cia nie są pustymi frazesami. 
Łączą się nierozerwalnie z o- 
flamą pracą dla kraju, z rze­
telnym wypełnia niem obo­
wiązków obywatelskich. I nie 
może być inaczej. Tylko 
świadome 1 rzetelne wypeł­
nianie obowiązków gwaran­
tuje rozwój sił naszej Ojczy­
zny i postęp na drodze bu­
downictwa socjalizmu.

Postęp to nie tylko gwa­
rancja utrzymania, ale tdal- 

' szego rozwinięcia podstawo­
wych praw obywateli.

(Na podstawie listów j kore­
spondencji opracował J. T.)

Za słowami — czyny
i Ten właśnie stosunek jest 
' najwartościowszym rysem 
■ przytoczonych, jak i wielu 
; innych listów. Oto co pisze 
i np. Bożena Dudkówna, ro- 
[ botnlca Papierniczej Spół- 
: dzielni Pracy w Ostrowie:

„Projekt Konstytucji, gwa- 
I rautujący kobietom równe z 
mężczyzną prawa do pracy i 
wynagrodzenia, prawo do wy- 

j poczynku i awansu społecz- 
i nego oraz możliwość powięk­
szenia swych kwalifikacji, 

i nakłada na nas piękny i za- 
I szczytny obowiązek podnie- 
I sienią wydajności pracy dla 
naszej Ojczyzny ludowej, za­
pewniaj ą.cej nam życie bez 
lęku o nasze jutro”.

Wyrażając podobne myśli 
na zebraniu koła Zw. Zaw. 
Prac. Państwowych przy Pre­
zydium pRN w Czarnkowie, 
Helena Bassujowa, niedawna 
sprzątaczka prezydium — 
dziś wysunięta przez awans 
społeczny na stanowisko kan- 
celistki — powiedziała m. 
in.:

„Zapewnione nam przez 
Konstytucję prawa, my ko-

,2.fi<Ler0Wle ie sprawozdanie hitle-
r"”-.-"?” — !rowskje o morderstwach w

lesie katyńskim zostało zmy­
ślone celowo przeciwko 

' Związkowi Radzieckiemu, aby 
faszyści hitlerowscy mogli 
zatrzeć ślady swych włas­
nych zbrodni, i o tym, że 

itych masowych morderstw w 
katyńskim, podobnie 

_______ _________________ szeregu innych maso- 
w rozkopanych mogiłach w ’ wych morderstw’, dokonali 
lesie katyńskim. Na podsta-<samI faszyści hitlerowscy — _a—i— —— — —1____  I WACTO i ł A 
żeń i sekcji kilku trupów, 
stwierdziłem, że nie mogły! 
one tam leżeć z pewnością 3 
lata, jak utrzymywali hitle­
rowcy, lecz tylko bardzo krót­
ki czas, co najwyżej nieco 
więcej niż rok.

Zeznania świadków prze­
słuchanych przez samych 
hitlerowców, wykorzystane 
dla ogłoszonego wówczas 
przez nich sprawozdania, by­
ły niejasne, sprzeczne, ponie­
waż żaden z nich nie był bez­
pośrednim, naocznym świad­
kiem.

Rozstrzygające były zatem Inne 
okoliczności, a przede wszystkim 
stopień rozkładu zwłok. Zwłoki 
zachowały «ię bardzo dobrze, jedy­
nie w pewnych wypadkach brak 
było miękkiej powłoki w okoli­
cach ciemienia, ale stawy nie były 
oddzielone, zachowały się nosy, 
wargi, palce, nawet skóra na cie­
le. Jeżeli porównamy, to co tutaj 
znaleźliśmy z tym co zostało zna­
lezione w masowych grobach na 
trasie tzw. pochodu śmierci od za- 
bhodnjch granic Czech do Teresi­
na, a zwłaszcza z tym co znalezio­
no w masowym grobie w pobliżu 
Bohosudova, gdzie ze zwłok mimo 
iż leżały one pod ziemią jedynie 
6—8 miesięcy, pozostały same 
szkielety — dojdziemy niechybnie 
do wniosku, że zwłoki wykryte w 
lesie katyńskim nie mogły być 
pogrzebane przed trzema laty, lecz 
że zostały pogrzebane dopiero na 
rok lub co najwyżej na półtora 
roku przed naszym przytyciem.

Zwłoki leżały w ziemi 
na wyżej półtora roku

Prócz tego zajmowałem się . 
kwestią, ile czasu upłynęło lesie 
od chwili umieszczenia zwłok pak.

________

Podkreślam przy tym, że 
fakty ustaliłem już na wio-

Tiio
zacieśnia współpracę 
z schumacherowcami

BERLIN (PAP)
Przedstawiciel kliki titow- 

sklej Dedier zaproszony zo­
stał przez Schumacherp do 
Bonn, gdzie odbył konferen­
cję z przywódcami SPD. Roz­
mawiał on również z zastęp­
cą Schumachera, Ollenhaue- 
rem. W rozmowach, które do­
tyczyły — jak donosi postę­
powa prasa — wspólnej ro­
boty szpiegowskiej titowców 
i schumacherowców uczest­
niczyli przedstawiciele wy­
wiadu amerykańskiego. De­
dier oświadczył, że titowcy 
popierają remilitaryzację 
Niemiec Zachodnich oraz ro- 

i szczenią reżimu bonnsklego.

poczynionych spostrze-i mogą jedynie stwierdzić, że
1 „u-n i.iii— x—x_r obecna kampania amerykań- 

' ska w związku z tzw. „spra­
wą katyńską” jest taka samą 
propagandą przeciwko Związ­
kowi Radzieckiemu, jaką 
była nropaganda hitlerowska 
w 1943 r.

Wzywam więc uczonych i 
pracowników nauki na całym 
śwlecie, by wspólnie zapro­
testowali przeciwko kampa­
nii amerykańskiej podjętej w 

1 związku z tzw. „snrawą ka-
tyńską”, którą usiłuje się blety będziemy umiały nale- 
znów wykorzystać nikczem-! życie cenić. Pracą swą przy- 

---- . - 'czynimy się do przedtermi­
nowego wykonania planu 6-

nie przeciw Związkowi Ra­
dzieckiemu.

aj:
Rozważając projekł Konstytucji

Warunki mieszkaniowe na przedwojennej wsi

U

CAF
poł- 

skiej były zastraszające. Kurne chaty, przed oknami 
których rozciągało cłz gnojowisko, strzecha jako po­
krycie dachu — oto typowy obraz budownictwa wiej­

skiego w czaśa h sanacyjnych.
Na zdjęciu: typ chałupy najczęściej spotykanej na 

przedwojennej wsi polskiej.

Kolejarze z nadwyżką realizują zobowiązania
Z całego terenu okręgu. Na podkreślenie zasługuje 

DOKP Poznań napływają wspaniały czyn pracowników 
meldunki o zwycięskiej reali- służby ruchu stacji Poznań- 

(Zacji zobowiązań podjętych Główmy, którzy zaplanowaną 
przez kolejarzy dla uczczenia zobowiązanie zaoszczędzenia 
10 rocznicy powstania Pol-1909 parowozogodzin i wyko- 
skiej Partii Robotniczej. Do nania różnych prac na sumę 
tej pory zgłoszono wykona- 24 569,72 zł wykonali z nad- 
nie zobowiązań na sumę ---------- - ---
ponad 450 000 zł, w której 
mieści się już czysta oszczęd­
ność po potrąceniu kosztów 
własnych, co stanowi 99,5% 
ogólnej sumy podjętych zo­
bowiązań. Ponieważ pracow­
nicy niektórych jednostek 
służbowych podjęli zobowią­
zania długofalowe i znajdują 
się jeszcze w trakcie ich re­
alizowania, suma oszczędno­
ści z tytułu podjętych zobo- 

Mundury oficerów polskich . wiązań zostanie poważnie 
nhAnroh, Cia naUrnwlrU nn- prZekrOCZOna.

Hlemlecka broń

zachowały się całkowicie, po­
szczególne ich części można 
było zdejmować z ciała bez 
ich uszkodzenia, można było 
też rozpinać guziki; materiał 
nie był zbutwiały i nie rozpa­
dał się. Części metalcwe jak 
no. ćwieki na butach lub 
klamry nieco zardzewiały, 
ale miejscami zachowały po­
łysk. Tytoń w papierośnicach 
był żółty, nie zepsuty, cho­
ciaż w ciągu trzech lat leże­
nia pod ziemią zarówno ty­
toń jak i materiał musiałyby, 
ulec poważnemu uszkodzeniu 
od wilgoci.

Ciekawe jest również, że o- 
ficerowie polscy zostali za­
strzeleni rewolwerami pro­
dukcji niemieckiej pochodzą­
cymi z firmy G. Genschow 
i ska w Durłach koło Kails- 
ruhe. Poza tym rzeczą cha­
rakterystyczną dla całej tej

wyżką, zaoszczędzając 2613 
parowozogodzin, przepraco­
wując dodatkowo 250 robo- 
czogodzin, prowadząc poszczę 
gólne pociągi bez konduktora 
bagażowego, dokonując róż­
nych napraw itd. o łącznej 

; wartości 44 569,72 zł. Również 
pracownicy Oddsiału Rucho- 

, wo-Handlowego w Zielonej 
i Górze znacznie przekroczyli 
wykonanie podjętych zobo­
wiązań, dając państwu 
140 038,64 zł oszczędności.

wszystkich zaś 
powołała do 
w rządzeniu

tej wielkiej

4

Z procesu „Międzynarodówki zdrajców'* w Paryżu

Adwokat Nordmann odsłania kulisy
zbrodniczej działalności renegata Zaremby

Rzqd japoński 
rehabilituje
zbrodni arzy wojennych

PEKIN (PAP)
11 marca rząd Yoshidy po­

wziął decyzję w sprawie przy­
wrócenia praw politycznych 
większości spośród około 200 
tys. militarystów japońskich, 
którym po wojnie zakazano 
sprawowania jakichkolwiek 
funkcji publicznych. Uchwa­
ła rządu'Yoshldy nablerze mo­
cy prawnej z chwilą wejścia 
w życie separatystycznego 
traktatu pokojowego, narzu­
conego Japonii przez Stany 
Zjednoczone.

Wczoraj podawaliśmy pier­
wszą część zeznań świadków 
w procesie „Międzynarodówki 
zdrajców” dzisiaj zamieszcza­
my dokończenie sprawozda­
nia 3 tego procesu, który 
toczy się w Paryżu.

Po krótkiej przerwie przed 
sądem staje rozbijacz jedno­
ści klasy robotniczej, renegat 
Zaremba, który bierze w o- 
bronę zdrajcę Jana Kowale­
wskiego, usiłując jednocze­
śnie szkalować Polskę Ludo­
wą.

Nordmann demaskując cie­
mną sylwetkę Zaremby, 
stwierdza, że podczas wojny 
koncentrował on wszystkie 
swe wysiłki, by podważać je­
dność koalicji antyhitlerow­
skiej W roku 1943 świadek 
napisał list do Labour Party, 
podkreślając, że partie soc- 
jal - demokratyczne w kra­
jach zachodnich powinny a- 
takować Związek Radziecki. 
Czy świadek napisał ten list?

Zaremba: Napisałem.
Dobitną charakterystykę Zarem­

by daje przybyły z Polski świadek 
Franciszek Łęczycki, dziennikarz i 
publicysta.

Adw. Nordmann: Czy świadek 
zna Zarembę?

Świadek: Tak.
Nordmann: Co świadek może po- 

wiedzieć o Zarembie?
Świadek: Zaremba traktowany

:est w Polsce jako prowokator i 
rozbijacz jednolitego frontu naro­
du w walce przeciwko faszystów-

skina rządom sanacji. Oddał on u- 
sługj hitleryzmowi. Rozbijał orga­
nizacje demokratyczne, a przede 
wszystkim robotnicze i ponosi od­
powiedzialność za zbrodnie popeł­
nione w Polsce przez faszystów. 
Jest to ..dwójkarz". Na płaszczyź­
nie zagranicznej popierał faszyzm 
i hitleryzm. Pomagał przy tworze­
niu OZON-u, przeciwstawiał się 
walce narodu polskiego o socja­
lizm.
życia _ _________
WRN, ściśle współpracującą t in­
nymi reakcyjnymi organizacjami 
w Polsce. Tworzyła ona grupy woj­
skowe, które nie brały udziału w 
walce z hitlerowcami lecz skiero­
wane zostały do walki g lewico­
wymi organizacjami.

Drugim świadkiem z Polski 
był dziennikarz Jerzy Mora­
wski, uczestnik powstania 
warszawskiego. świadek 
stwierdza, że powstanie było 
traktowane przez jego orga­
nizatorów od samego począt­
ku jako demonstracja polity­
czna przeciwko Związkowi 
Radzieckiemu i PKWN. Z te­
go właśnie powodu powsta­
nie nie zostało uzgodnione i 
skoordynowane z akcją Ar­
mii Radzieckiej, lecz wręcz 
przeciwnie miało zaskoczyć 
Armię Radziecką i Woj3ko 
Polskie, które zdążały ku 
Warszawie. Powstanie nie 
miało żadnych szans powo­
dzenia. Zdawał sobie z tego 
sprawę Bor-Komorowski, o 
czym świadczy jego raport 
do Sosnkowskiego.

Wraz z innymi powołał do 
organizację zdradziecką

Następnle zezna je kierow­
nik działu zagranicznego 
„L‘Humanite“ wybitny publi­
cysta Pierre Courtade, który 
przedstawia powiązanie zdraj 
ców z Europy środkowej z 
wywiadem amerykańskim.

Ostatnim świadkiem był 
honorowy gubernator banku 
Francji Labeyrie, który wy­
dał jak najlepszą, opinię Re- 
naud de Jouvenel i Wurmse- 
rowi, podkreślając, że w in­
teresie Francji leży utrzyma­
nie jak najlepszych stosun­
ków z krajami demokraci! 
ludowej.

Korzystając z obecności na 
rozprawie zdrajcy Jana Ko­
walewskiego, adwokat Nord­
mann przypomniał, że Ko­
walewski przyrzekł udzielić 
odpowiedzi na pytanie, czy 
wydawał Instrukcje w snra- 
wie szpiegowania francuskie­
go ruchu oporu. Przyparty do 
muru Kowalewski przyznaje, 
że jest autorem tych instru­
kcji.

Adwokat Nordmann zażą­
dał ponownie, aby do spra­
wy dołączone zostały akta 
sądowe agenta hitlerowskie­
go Bernharda, za pośredni­
ctwem którego Kowalewski 
przekazywał poważne sumy 
pieniężne do Francji, w celu 
szpiegowania francuskiego 
ruchu oporu.

Rozprawa trwa.
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Złom niewyczerpane źródło
surowców hutniczych

Samochody - giganty
Szeroką ulicą Sowiecką m. Miń­

ska na Białorusi nieprzerwanym 
potokiem suną najrozmaitsze sa­
mochody. Wśród nich wyróżniają 
się ciężarówki - giganty przewożą­
ce piasek budowlany. Kursują one 
od placu Okrągłego, w pobliżu 
którego buduje się most przez 
rzekę Swisłocz. Patrząc na te ma­
szyny dorośli i dzieci z dumą 
stwierdzają: ,.Nasze, mińskie!"

Samochód osobowy . ,,Moskwicz" 
obok dwudziestopięciotonowego 
samochodu samowyładowczego 
wydaje się zabawką. Średnica koła 
ciężarówki wynosi jeden metr sie­
demdziesiąt centymetrów. Szero­
kość samochodu — 3,2 m, długość 
8,3 m. Chcąc zająć miejsce przy 
kierownicy, szofer musi wejść do 
kabiny po specjalnych schodkach, 
składających się z 3 stopni.

Na samochodzie ustawiony jest 
silnik 300 HP.

Zespół konstruktorów z doświad­
czonym inżynierem B. Szaposzni- 
kowem na czele włożył wiele 
wysiłku i śmiałego nowatorstwa 
w stworzenie tej ciężarówki.

Przed rokiem pierwsze 25-tono- 
we samochody samowyładowcze

,,MAZ 5251' zaczęły pracować w i 
Źyrnowskim rejonie budowlanym I 
„Gławgidrowołgodonstroju". Do I 
rejonu tego udało się kilku pra- i 
cowników zakładów, którzy mieli ' 
nie tylko dopomóc budowniczym 1 
w opracowaniu nowej techniki, ale 
i nauczyć ich obchodzenia się z 
tymi samochodami. Po upływie 
około pół roku budowniczowie za­
komunikowali zespołowi zakładów, 
że w toku prób ,,MAZ 525" okazał 
się wysokowydajną maszyną, od­
powiadającą trudnym wymaganiom 
eksploatacji w kamieniołomach

W zakładach utworzony został 
specjalny oddział ciężkich maszyn 
i rozpoczęły się wytrwałe przygo­
towania do seryjnej produkcji sa­
mochodów samowyładowczych-gi- 
gwmtów.

Pierwsze maszyny przebyły już 
po 80,000 km. Zdobyto doświad­
czenie ich eksploatacji w różnych 
warunkach. Wskazuje ono, że wy­
dajność maszyn ,,MAZ 525" jest 
czterokrotnie większa od wydaj­
ności samochodu samowyładow­
czego ,,MAZ 205", e zużycie pali­
wa jest znacznie mniejsze, (h)

Rejonowa Zbiornica Zło­
mu, o której pisaliśmy nie­
dawno, dysponuje w Pozna­
niu dwoma zakładami prze­
róbczymi: przy ulicy Garba- 
ry — złomu żelaznego, przy 
ul. Gnieźnieńskiej, na Głów- 
wnej — metali nieżelaznych. 
Chcąc zapoznać się bliżej z 
trudną, a tak ważną dla na­
szej gospodarki narodowej 
pracą złomiarzy, 
my oba te zakłady.

Czesław Todys
dyrektor Organizacyjny 
Dyrekcji Naczelnej FWP

cą pracy jest 
ga pracująca tu kobieta — 
Stanisława Derpińska. Obie 
polubiły swój zawód, który 
aczkolwiek nie łatwy, przy­
nosi im całkiem niezłe za­
robki.

— Proces przeróbczy pole­
ga więc na przycięciu żelaza 
według odpowiednich roz­
miarów — pytamy, widząc 
stos mniej wiece j równej 
wielkości odcinków.

— Tak. Rozróżniamy kilka 
znormalizowanych wielkości 
w zależności od otworu wsa­
dowego pieca hutniczego.

również dru- Ojczyźnie, chwile dobrobytu 
dla wszystkich ludzi pracy.

A i starsi przenalacze nie 
pozwalają się zdystansować 
młodzieży. Osiągnięciami w 
pracy wyróżniają się: Albin 
1 Alojzy Mikołaj mk, Pęczyń- 
ski, Kakała, Rzadkiewicz i 
Prusakiewicz.

Na szczególne'podkreślenie 
zasługuje ciężka praca łado­
waczy. Talaga, Paluszak, Fie­
dler czy Józkowiak nie szczę­
dzą wysiłku, aby stale prze­
kraczać wyznaczone normy, rowych/ 
„ . . ,, I Widząc zgromadzone na
Tn«l .T,e’azo n hy my€rO jednym miejscu tak ogrom-

Czy widzieliście kiedy ta­
kie nożyce, które bez naj-" 
mniejszego wysiłku tną pię- 
clocentymetrowe sztaby że­
laza, jakby to było np. my­
dło. Nożyce parowe, którymi 

j dysponują zakłady, wydoby- 
wo... okazuje się kobietą. Mę-' Nie gorszymi wynikami to pół roku temu ze szmelcu 
ski kombinezon i okulary u- ■ może się poszczycić brygada i wyremontowano dzięki zo- 

l przepalaczy. bowiązaniom pracowników.
Również w ten sam sposób 

polskYe^hu- zakład zdobył dwa dźwigi

odwiedza-
/

oczyścić z pozostałości pa­
sty. Osobno zbiera się na­
krętki. Pracą mimo przy­
jemnego zapachu wcale nie 
jest łatwa.

Przechodząc dalej, widzi­
my w osobnych przegrodach 
stosy posortowanych już wió­
rów aluminiowych, opiłek 
miedzianych, rur i kabli oło­
wianych, białego srebra-al- 
paki, staniolowych kapsli do 
butelkach i wiele, wiele in­
nych odpadków metali kolo-

Kobiały nraeuią
Sterty żelastwa najroz­

maitszych kształtów i roz­
miarów. r 
jarzące się tu i ówdzie pło- 

i mienie wytwornic acetyleno­
wych. Co chwilę na ziemię 
padają z chrzęstem kawały tacza 
żelaza „odcięte” wprawną rę-; 
ką przepalacza. _

Zwracamy się do jednego dziennie. Imponująca liczba 
z przepalaczy, który o dzi- — nie ma co mówić! 

gorszymi

Już z daleka widać 4 j fony
10 +11 i mndTW nłn- ’ r

— A ile wynosi dzienna 
produkcja jednego przepa- 

i — rzucamy pykanie.
Zfe zdumieniem słyszymy od- 

' powiedź: cztery i pół tonyi -

I
1 ne bogactwo z uznaniem 
„myślimy o akcji zbiórki zło­
mu, dzięki której zapobiega­
my marnowaniu się znacznej 
ilości bezcennego dla naszej 
gospodarki surowca.

Z uznaniem też obserwuje­
my mrówczą pracę Andrze­
jewskiej, Kaprakowej, Hen- 
schla, Łęckiego i Brzychcy.

Plany na przyszłość
Mimo osiąganych wyników 

warunki pracy nie- są wspa- 
wznp które ułatwiała nra- nlałe’ Wszyscy pracownicy tęczne, ktoie ułatwiają pra wje(jZą jednak, że jeszcze w 
cę w terenie. Na razie środki tym roku i to już w najbliż- 
te są jeszcze nie wystarcza- szych miesiącach, Rejonowa 

Zbiornica Złomu likwiduje 
, . . . , . . swoje dwa zakłady i przenosi■ ze każda tona złomu wypro-!slę Jd0 Swarzędza’ gdzie po- 
dukowana ponad plan przy-, stawiono już doskonale wy­
czyni się już w niedługim posażony budynek dla robot- 
czasie do ułatwienia pracy Rików, w którym znajduje się 
im samym.

trudniają .doprawdy rozpo-1 młodzieżowa __ „.
znanie płci. Robotnica nazy- Dzięki wydajnej pracy takich 
wa się Maria Daćkus i jest ■ jak Górski, Biiski, Miecznik, i 
przodownicą pracy. Jeszcze ; czy Chmielnik — j 
kilkanaście miesięcy temu ty przetapiają tysiące ton 
nie posiadała żadnych kwali-: złomu ponad plan, produku- 
fikacji zawodowych i nigdy Jąc o tyle więcej nowych ma­
nie mvślała, że wybije się ja- i szyn, obrabiarek 1 traktorów, :

‘ ..... samym i i^ce> ale robotnicy wiedzą,1ko przodownica w tak nie- przybliżając tym 
zwykłym, do niedawna, dla chwile całkowitego zwycię- 
kobiety zawodzie. Przodowni- I stwa socjalizmu w naszej

O większy udział robotników
Wczasy pracownicze, Jako- [ 

zdobycz klasy robotniczej, zna­
lazły w Polsce Ludowej wa­
runki pełnego rozwoju. Z każ­
dym rokiem wzrasta sieć o- 
środków wypoczynkowych, 
doskonalą się formy wczasów, 
powiększa się liczba miejsc na 
wczasach. Rozwój wczasów i- j 
dzie równolegle z rozwojem 
poszczególnych gałęzi życia 
gospodarczego.

Dla zapewnienia właściwego 
i sprawiedliwego udziału na 
wczasach robotników, a w 
szczególności przodowników 
pracy, racjonalizatorów, nowa- , 
torów i mistrzów oszczędności, 
którzy właśnie najwydatniej 
pracują i tym samym przy­
czyniają się do wzrostu pro­
dukcji i dobrobytu w naszym 
kraju, Sekretariat CRZZ u- 
chwalił zmianę systemu roz­
dzielnictwa skierowań.

1951 z wczasów korzystało 68 i 
proc, pracowników umysło­
wych i 32 proc, robotników.

Stosunek ten winien być 
wręcz odwrotny, gdyż tak się 
kształtuje układ zatrudnienia.

Wiele Rad Zakładowych nie 
umie należycie poprowadzić 
propagandy wczasowej i nale­
życie rozdzielić skierowań. 
Najczęściej przydzielają one 
skierowania tzw. „zawodo­
wym" wczasowiczom, którzy 
uporczywie dobijają się o 
wczasy. Rady Zakładowe nie 
starają się wytłumaczyć, że co 
roku może przebywać na 
wczasach tylko 12 proc, zrze­
szonych związkowców i dlate­
go z domów wypoczynkowych 
nie mogą korzystać wciąż te 
same osoby.

Nowa uchwała
Uchwała Sekretariatu CRZZ 

bynajmniej nie zdejmuje od­
powiedzialności z Zarządów 
Głównych i innych instytucji 
związkowych, lecz przeciwnie 
stara się jeszcze bardziej zmo­
bilizować wszystkie ogniwa 
związkowe • do głębokiego, 
przemyślanego zainteresowa­
nia się akcją wczasów, do spo­
rządzania miesięcznych, kwar­
talnych i rocznych planów wy­
jazdów na wczasy, w oparciu 
o plany urlopów. Uchwała po­
winna bardziej jeszcze powią­
zać pracę Rady Zakładowej z 
administracją danego zakładu 
pracy, powinna zmobilizować 
lekarzy zakładowych do bar­
dziej wnikliwego zaintereso­
wania się zdrowiem robotni­
ków, do zapobiegania przez 
wczasy profilaktyczne choro­
bom zawodowym, do właści­
wego typowania na wczasy 
tych wszystkich, którzy dzię­
ki swej pracy i postępowaniu, 
w pełni zasługują na korzy­
stanie z tego dobrodziejstwa.

Cały aktyw związkowy mu­
si zastanowić się, czy wyko­
rzystanie wczasów w roku 1951 
było słuszne i sprawiedliwe, 
czy fakt, że np. w Zakopanem 
liczba wczasowiczów - robot­
ników jest znacznie niższa w 
miesiącach letnich, 
na to, że robotnicy chcą je­
chać do Zakopanego tylko w 
pewnych miesiącach, czy też, 
że przy otrzymaniu skierowa­
nia do miejscowości atrakcyj­

Jak było dotychczas
Dotychczasowy system roz­

prowadzania skierowań pole­
gał na pobieraniu skierowań 
■według rozdzielników przez 
Zarządy Główne Związków 
Zawodowych z Dyrekcji Na­
czelnej FWP i rozprowadzaniu 
skierowTań przez Okręgi i Od­
działy Rad Zawodowych.

Obecnie Rady Zakładowe 
pobierać będą skierowania z 
Biur Skierowań FWP przy Po­
wiatowych Radach Związków 
Zawodowych. Biura te otrzy­
mują z Dyrekcji Naczelnej 
FWP odpowiednią ilość skiero­
wań według rozdzielników, 
sporządzonych przez Zarządy 
Główne w ramach przyzna­
nych limitów skierowań, z po­
działem na zakłady pracy, 
miesiące oraz z uwzględnie­
niem ilości skierowań dla ro­
botników i pracowników umy­
słowych.

Analiza wykorzystania
miejsc wczasowych w zna­
nych i popularnych ośrodkach 
jak: Zakopane, Krynica, Wi­
sła, Szklarska Poręba i inne, 
w szczególności w miesiącach 
atrakcyjnych, wykazała zniko­
my udział pracowników fizy­
cznych. Stanowił on zaledwie 
20 proc., podczas gdy pracow­
ników umysłowych było 80 

zproc. W pozostałych miejsco­
wościach, jak również w mie­
siącach mniej odpowiednich 
na wczasy, wykorzystanie 
miejsc wynosiło 50 proc, przez 
pracowników umysłowych i 50 
proc, przez robotników. W j planu na rok 1951 — obser-

jednej strony 
zmarnowanych skierowań na 
wczasy, z drugiej zaś ogromne 
zainteresowanie się wczasami 
i poszukiwanie skierowań.

Dyrekcja Naczelna FWP, 
mając meldunki z ośrodków 
wypoczynkowych o wolnych 
miejscach w domach wypo­
czynkowych — zezwoliła na 
dodatkowe wystawienie skie­
rowań pełnopłatnych bez pra­
wa bezpłatnego przejazdu ko­
lejowego. W roku ubiegłym 
sprzedano takich skierowań 
kilkadziesiąt tysięcy, a można 
by było sprzedać więcej, gdy­
by było wiadomo, gdzie takie 
skierowanie można kupić.

Nowotworzące się placówki 
FWP do rozprowadzania skie­
rowań mają za zadanie stan 
dotychczasowy całkowicie 
zmienić. Placówki te będą w 
ścisłym kontakcie z radami 
zakładowymi i będą ściśle 
przestrzegać, by plany wyjaz­
dów na wczasy były w zakła­
dach pracy w pełni realizowa­
ne.

Rady zakładowe obowiąza­
ne są do wykupienia skiero­
wań przyznanych im rozdziel­
nikiem, na 15 dni przed termi­
nem ich ważności. Jeżeli Ra­
da Zakładowa 
skierowań 
terminie, 
może je 
zakładowi 
sprzedać 
pełnopłatne.

Powiatowe Biura Skiero­
wań nie będą wydawały poje- 
dyńczych skierowań ulgo­
wych, zgłaszającym się indy­
widualnie pracownikom bez 
zapotrzebowania Rady Zakła­
dowej.

Skierowania , pełnopłatne 
mogą być wydawane indywi­
dualnie dla członków związ­
ków zawodowych, członków 
Związku Samopomocy Chłop­
skiej i spółdzielni oraz człon­
kom rodzin wymienionych.

100 tysięcy ' Hallerowo, Jurata, Jastarnia,
* i Darłówek, Krynica Morska i 

Bąsak. Do wszystkich pozo­
stałych ośrodków wypoczyn­
kowych ustalono stawkę dzień 
ną w wysokości zł 23 tzn. 322 
zł za 14-dniowy pobyt bez bi­
letu kolejowego. Opłaty te o- 
bowiązują za skierowania, 
których data ważności rozpo­
czyna się od 1 kwietnia 1952 
roku, lub później — do końca 
roku 1952.

Nowy system rozprowadza­
nia skierowań — przyczyni się 
do właściwego i należytego 
wykorzystania skierowań, po­
zwoli na szybkie przerzucenie 
skierowań z jednego zakładu 
na drugi — a przede wszyst­
kim zagwarantuje robotnikom 
odpowiednią ilość miejsc na 
wczasach. Przyczyni się to do 
dalszego podniesienia zdrowo­
tności mas pracujących i zwię­
kszenia ich zdolności produk­
cyjnej w walce o przedtermi­
nowe wykonanie Planu 6-let- 
niego, o Socjalizm i utrwale­
nie Pokoju.

Stosy tub 
po paście do zębów

Inaczej wygląda praca w 
zbiornicy metali nieżelaz- , 
nych. Polega ona przedej 
wszystkim na odpowiednim 
posegregowaniu złomu we­
dług gatunków i oczywiście 
rozmiarów. Z uwagi na 
mniejszy stopień twardości 
metali nieżelaznych, praca 
jest daleko mniej zmechani­
zowana i odbywa się za po­
mocą nożyc ręcznych i sie­
kier.

Przy wejściu do magazynu 
uderza nas miły zapach, jak­
by w fabryce pasty do zębów. 
Rzeczywiście, stosy zużytych 
tub po paście do zębów pię­
trzą się aż po sufit.

Nie wyobrażajmy sobie je­
dnak, że wystarczy taką zu­
żytą tubę wrzucić po prostu 
do pieca, aby ją przetopić 
na surowiec w celu otrzyma­
nia nowej tuby. Przedtem na­
leży tubę rozciąć i dokładnie

stołówka, świetlica, szatnia i 
nowoczesna umywalnia.

Realizacja zaplanowanych 
Inwestycji przyczyni się tak­
że w dużym stopniu do u- 
sprawnienla metod pracy, co 
w efekcie zwiększy dwukrot­
nie dotychczasową produkcję 

‘ stwarzając ze Zbiornicy w 
1 Swarzędzu wzorowy zakład w 
skali krajowej.

(raw)

wskazuje

Praca w górnictwie 

daje Ci możliwości
awansu

i zdobycia zawodu

nie wykupi 
w przewidzianym 
Biuro Skierowań 

przydzielić innemu 
pracy, względnie 

jako skierowania

Bez zmian
Opłaty za skierowania ulgo­

we — pozostają w dalszym 
ciągu bez zmnan i wynoszą w 
zależności od zarobku: 84 zł, 
105 i 150 zł za pobyt 14-dnio-

nej i w odpowiednim miesiącu wy łącznie z przejazdem kole- 
mają trudności z otrzyma- jowym. Wysokość opłat za 
niem skierowania. Należy zba- i skierowania pełnopłatne zo-
dać przyczyny, dlaczego taki 
stan istniał i co należy uczy­
nić, by stan ten zmienić.

Jak będzie
Analizując dalej wykonanie

stała ustalona na zł 26 dzien­
nie tzn. 364 zł za 14-dniowy 
pobyt bez biletu kolejowego 
dla następujących miejscowo­
ści: Zakopane, Bukowina Ta­
trzańska, Krynica Zdrój, Mię­
dzyzdroje, Rewal, Niechorze, 
Pobierowo, Ustronie Morskie,

skali ogólnokrajowej w roku I wujemy ciekawe zjawisko. Z Mielno, Ustka, Wielka Wieś,

Zamiast czterech „wolności 
-jedna

W zakresie szafowania 
„wolnościami” wprowa­
dzono w Ameryce oszczęd­
ną, wojenną gospodarkę, 
redukując nadmiar „wol­
ności”.

Przypominamy cztery 
wolności, obiecane przez 
prezydenta Roosenelta w 
orędziu do Kongresu Sta- 
nóio Zjednoczonych z dnia 
6 stycznia 1941 roku.

„Wolność pierwsza — 
to wolność słoica 
całym świecie”.

„Wolność druga
wolność zapewniająca ka­
żdemu człowiekowi — na. 
całym świecie — swobodę 
oddawania czci Bogu na 
swój własny sposób”.

„Wolność 
wolność od

„Wolność 
wolność od 
wszechne 
zbrojeń do 
w sposób tak gruntowny 
by żaden naród — nigdzie 
na świecie — nie mógł do­
konać napadu na żadne­
go sąsiada”.

Uwięzienie Howarda Fa-

na

to

trzecia — to 
nędzy”.
czwarta — to 
lęku, czyli po- 

ograniczenie 
tego stopnia

ii

sta i tysięcy postępowych 
działaczy i bojowników o 
pokój za to, iż przema- 
wiali czy pisali przeciwko 
wojnie — zlikiuidozcało 
„wolność słowa”.

Amerykański lotnik na 
Korei, bombardujący wsie 
koreańskie, oświadczył: 
„Pan Bóg jest naszym na­
czelnym pilotem”. Oto jak 
interpretuje się wolność 
„oddawania czci Bogu na 
własny sposób”.

W grudniu roku 1951 
liczba bezrobotnych w 
USA wzrosła o 1 270 000. 
Oto jak wygląda „wolność 
od nędzy”.

Dziesiątki miliardów do­
larów na zbrojenia i od­
rzucenie radzieckich pro­
pozycji rozbrojeniowych 
zlikwidowały „wolność od 
lęku”.

Zamiast czterech „wol­
ności” — pozostawiono na 
użytek kapitalistów — je­
dną jedyną wolność, „wol­
ność od lęku przed ogra­
niczeniem zbrojeń ame­
rykańskich”.

Grot.

Na krótkiej fali

J. F. DULLES . 
z gałązka 
oliwną

Gdy John Forster Dulles 
usłyszał rycerską zapo­
wiedź senatora USA „...bę­
dziemy zabijać staruszki 
przy modlitwie”—uśmiech­
nął się tylko i powiedział:

— Słusznie, ja też nie lu­
bię starych „dewotek.

Stary, cyniczny obwieś, 
jeden z najchytrzejszych i 
najprzewrotniejszych pod­
żegaczy wojennych — cie­
szy się jednak poparciem 
pewnych reakcyjnych kół 
duchowieństwa katolickie­
go. Wyrazem tych Sympatii 
była „odznaka pokoju”, ja- 

' ką oo. Franciszkanie wrę­
czyli J. F. Dullesowi w jed­
nym ze swych klasztorów 
w USA.

Dość dziwną musiał mieć 
minę ten łotr nad łotrami, 
gdy się znalazł w charak­
terze „gołąbka pokojowe­
go” wśród tych, którzy 
mienią się spadkobiercami 
ukrzyżowanego między łot­
rami.

Oczywiście laureat tej 
swoistej „nagrody pokoju” 
— ma peione zasługi „po­
kojowe”. Jego działalność 
wnosi „pokój i spokój” w 
serca fabrykantów broni i 
roznosicieli bakterii dżumy. 
Dzięki niemu dobrze stoi 
nie tyle „Akcja Katolicka”, 
ile akcje katolickich agen­
tów imperializmu, mają­
cych z katolicyzmem tyle 
wspólnego, co i Dulles.

Ciekawi jesteśmy tylko, 
jak oo. Franciszkanie, któ­
rzy obdarowali podpalacza 
Korei, mordercę dzieci ko­
reańskich, propagatora 
wojny bakteriologicznej, w 
dniu wieńczenia go gałąz­
ką oliwną — odmawiali sło­
wa modlitwy „...od powie­
trza, głodu, ognia i wojny, 
zachowaj nas Panie”.

Chciałyby o tym wiedzieć 
przede wszystkim te dzie­
siątki milionów uczciwych 
katolików w całym świecie, 
które nie pragną zabijania 
dzieci w kołyskach, staru­
szek przy modlitwie, a mi­
mo to nie otrzymują od­
znak pokojowych oo. Fran­
ciszkanów z USA.

GROT.



Dr Witold Foleiewski
profesor Wyższej Szkoły Rolniczej 

w Foznanu

Hodowla d robnego inwentarza 
przyczyni się do powiększenia zaopatrzenia w mięso i mleko

Wiosna
ludu hiszpańskiego

Duże znaczenie gospodar- a że jest mała, łatwo jest u- l Rozpowszechniony wśród 
cze ma w chwili obecnej ho- trzymać ją w czystości i za- lekarzy - pediatrów pogląd 
dowla drobnego inwentarza, pewnić higieniczne pomiesz- ‘ ................... ■ ° ’
Przynosi ona bowiem hodow- czenie oraz dostateczną ilość 
dąży skórek, 
zaś znaczenia nabiera tak w 
mieście jak i na wsi hodow­
la kóz, bo dają one także 
wartościowe mleko. Hodowla 
tych zwierząt opłaca się we 
wszystkich gospodarstwach, 
nie posiadających warunków 
na utrzymanie krowy.

Aby utrzymać jedną kozę 
poza okresem pastwiskowym, 
musi hodowca nagromadzić ___ ____ .. ____ ____
stosunkowo niewielkie ilości i wym. (Ponieważ Jednak i 
pasz: 450 kg siana, 550 kg o-i wśród kóz trafiają się sztuki 
kocowych, 200 kg słomy na — 
ściółkę. Te ilości paszy pod­
stawowej (którą uzupełnić 
jeszcze trzeba niewielką ilo­
ścią makuchów, otrąb, osyp- 
ki itp.) zgromadzić można 
łatwo np. z ogródka nrzy 
domku robotniczym, ogródka 
działkowego itp. Latem koza 
korzystać może z pastwiska 
na skarpach przydrożnych, 
placach niezabudowanych, 
nieużytkach przyfabrycznych, 
itp. Hodowcami kóz mogą 
być ci wszyscy, którzy mają 
do rozporządzenia niewielki 
ogródek i możność pasienia 
kóz latem na różnych nie­
użytkach.

Produkcyjność mleczna kóz 
jest stosunkowo bardzo du- _ - ------ _ ............___
za, gdyż od tego niewielkie- dytową dla mało- i średnio- znać. Można było odmówić 
go zwierzęcia możemy ocze- rolnych chłopów. Celem przy- Sylwestrowi Tomczakowi, Fe-

- warunkach znawanych na skrypty dłuż- liksowi Strzelczykowi, Pelagii 
600 do 1003 litrów mleka ro-|ne pożyczek jest m. in. udo- Dutkowskiej 1 innym, którzy 
c^ni_eo °, zawartości tłuszczu , stępnienie mniej zasobnym 1 są zasobnymi w gotówkę, po- 
od 3,3 do 4,4° o. Prócz tego w gotówkę rolnikom zakupie- siadają dużą ilość inwenta- 
koza szybko się rozmnaża, a nia<, nawozów sztucznych I rza; a więc 1 nawozu natu- 
okres wychowu młodych jest ch0(i2i bowiem o takie roz- ralnego i daliby sobie radę, 
u niej krotki. Te właściwości - - * ■ 1 — ..................
kozy i < 
jej utrzymania w oparciu 
o robotnicze gospodarstwo 
domowe sprawiają, że drobna 
hodowla kóz opłaca się u nas 
i powoduje odciążenie rynku’ 
produktów pilecznych.

Wartość odżywcza mleka

że mleko kozie jest szkodliwe 
dla niemowląt, powodując u 
nich tzw. „anemię kozią”, 
jest nieścisły. Szkodliwość 
mleka koziego występuje, jak 
się okazało, wtedy, gdy kozy 
są żywione nieodpowiednio, 

l gospo-

jednak raczej mało zwracali uwa­
gę na zabytki interesując się na­
tomiast bardzc żywo lotniskami, 
kopalniami miedzi i złożami ura­
nu.

Odpłacając się z nawiązką swym 
amerykańskim dobroczyńcom za 
okazane zaufanie, Franco wzmagał 
w kraju terror i represje wobec 
mas pracujących. Oddziały Gwar­
dii Cywilnej szerzyły grozę w ca­
łej Hiszpanii, napadając na spo­
kojne wsie, mszcząc się straszli­
wie na wszystkich, którzy w ja­
kiejkolwiek formie nieśli pomoc 
partyzantom. Zapełniały się wię­
zienia i obozy. Przedsiębiorcy ma­
sowo wyrzucali na bruk z „wil­
czym biletem" wszystkich „podej­
rzanych o lewicowe przekonania", 
czyli po prostu tych-, którzy ośmie­
lali się wątpić o „dobroci” gene­
rała Franco dla hiszpańskich dzie­
ci, żywiących się odpadkami za 
śmietników, i o „sprawiedliwości" 
ustroju, zapewniającego wszystkim 
wolność umierania z głodu. 12 pe- 
setów, dzienne wynagrodzenie ro­
botnika nie wystarcza nawet na 
zakupienie owych symbolicznych 
15 dkg chleba, najmniejszego 
dziennego przydziału chleba w za­
chodniej Europie.

Nadszedł jednak dzień, gdy ge­
nerałowi Franco zabrakło argu­
mentów na podtrzymanie tezy o 
„nieugiętości hiszpańskiego bastio. 
nu walki z komunizmem", a mono­
poliści amerykańscy musieli się 
poważnie zastanowić czy rzeczy­
wiście zrobili dobry interes loku­
jąc w hiszpańskim dyktatorze swe 
pieniądze i zaufanie. Zmusił ich 
do tego lud hiszpański, którego 
ani Franco, ani jego amerykańscy 
mocodawcy, nie brali dotychczas 
pod uwagę, licząc, że przy pomocy 
-tortur i plutonów egzekucyjnych 
uda się utrzymać go w posłuszeń­
stwie.

Wczesną wiosną ubiegłego roku 
głos ludu hiszpańskiego przebił się 
przez więzienne kraty, jakimi 
Franco opasał Hiszpanię, zagłuszył 
jazgot propagandy o „niezwyciężo­
nej twierdzy zachodniej cywiliza­
cji na_półwyspie Iberyjskim". Ten 
glos oznajmił światu — jak mó­
wił Pablo Neruda, że Hiszpania 
może być uśpioną, lecz nigdy mar­
twa, ranna, lecz nigdy ujarzmiona,

W końcu lutego ub. roku pracu­
jąca ludność Barcelony wyległa ną. 
ulice miasta, demolując autobusy, 
rozbierając szyny tramwajowe, pa­
raliżując ruch uliczny na znak pro­
testu przeciwko podwyższeniu o- 
płat za przejazdy tramwajowe. 
Protest ten przerodził się w strajk 
powszechny, w potężną manifesta­
cję przeciwko drożyźnie, przeciw­
ko dyskryminacji ludności kataloń. 
skiej i niszczeniu jej kultury, 
przeciwko uczestnictwu rządu _ w 
wojennym spisku amerykańskich 
imperialistów. 12 marca porzuciło 
pracę 300.000 robotników barceloń- 
sklch, wkrótce potem przyłączyli 
się do nich urzędnicy i pracownicy 
przedsiębiorstw handlowych. Na 
mirrach domów pojawiły się na­
pisy „Franco, to wojna. Naród hi­
szpański żąda opokju". Ulicami 
przeciągały pochody strajkujących, 
śpiewając „Międzynarodówkę". Na 
placach płonęły kioski z faszy­
stowską prasą. Popłoch wśród po­
licji był tak wielki, że nawet ka­
pitan straży przybocznej guberna­
tora Barcelony, widząc zbliżający 
się pochód robotników zapomniał 
zamknąć bramę pałacu i co tchu 
pobiegł schować się do szafy.

„Zgodnie z Instrukcjami rządu 
gotów jestem przywrócić pęrządek 
wszelkimi sposobami" — oświad­
czył gubernator Barcelony. Jakie 
to były sposoby — dobrze wiemy. 
Do portu w Barcelonie wpłynęły 
okręty wojenne, ostrzeliwując 
miasto, na ulicach zaroiło się od 
tłumu żandarmów. Barcelońskie 
bruki zakwitły krwią patriotów 
hiszpańskich.

Ale nie uląkł się terroru boha­
terski lud hiszpański. Strajki roz­
poczęte w Barcelonie rozszerzyły 
się na Madryt, Pampelunę, Bilbao 
i wiele innych miast. Na próżno 
reakcyjna prasa zachodnia usiło­
wała zbagatelizować ich znaczenie 
i przypisać im wyłącznie „gospo­
darczy" charakter. Protestując 
przeciwko głodowym płacom i.o- 
krutnemu wyzyskowi, robotnicy 
hiszpańscy dawali jednocześnie 
wyraz głębokiej nienawiści do fa­
szystowskiej dyktatury Franco i 
do jego amerykańskich protekto­
rów, domagali się położenia kresu 
knowaniom z atlantyckim areopa- 
giem, przerwania zbrojeń i wypę­
dzenia amerykańskich „eksper­
tów".

Walka wznowiona przed rokiem 
w Barcelonie trwa nadal. Straj­
kami, manifestacjami, partyzantką 
górską, naród hiszpański zdecydo­
wanie przeciwstawia się wciąga­
niu Hiszpanii w otchłań paktu 
atlantyckiego. Włókniarze Barce­
lony, dokerzy Bilbao, metalowcy 
Madrytu, spadkobiercy sławnych 
bojowników z Ciudad Universitaria 
i obroców Teruelu, rozpalają nad 
Hiszpanią jutrzenkę zwycięskiej 
przyszłości. W walce tej Hiszpa­
nia nie jest osamotniona. Jak pi­
sze Pablo Neruda, „nowy świat 
myśli dziś o tobie. ma»ko tylu bo­
haterów, pozdrawia w tobie na­
dzieję, która na ulicach Barcelony 
wniosła się jiak pięść ludu przeciw 
tyranii, jak uderzenie krwi 1 soków 

. wio<snv. która powraca". M. D.

Samozwańczy dyktator Hiszpanii 
generał Franco, nieustannie za­
chwalał amerykańskim imperiali­
stom, niczym kramarz swój towar, 
„nieugiętą siłę i niespożyta żywot­
ność" swego ustroju. Popisywał 
się przed nimi swymi „osiągnięcia­
mi" w dziedzinie zwalczania „czer­
wonego niebezpieczeństwa", doku­
mentując to niezliczonymi wyro­
kami śmierci na hiszpańskich pa­
triotach i przepełnionymi więzie­
niami. Przypominał, że już w cza- 
się drugiej wojny światowej „bro­
nił cywilizacji zachodniej" przy 
boku Hitlera, zapewniając, że taką 
samą rolę chętnie odegra przy 
boku amerykańskich „obrońców 
cywilizacji".

Umieli to ocenić Truman i jego 
spółka. Kluczowa pozycja strate­
giczna Hiszpanii, umożliwiająca 
szeroki dostęp do Morza Śródziem­
nego i Afryki, kusiła amerykań­
skich strategów. Różnic ideologicz­
nych nie było. „Hiszpania to nie­
zachwiany bastion antykomuniz- 
mu" — pisała więc prasa amery­
kańska. W myśl tej zasady znie­
siono jako „nieżyciowe”, uchwa­
lone w 1946 r. w ONZ, sankcje 
dyplomatyczne, flota amerykańska 
coraz częściej składała „kurtuazyj­
ne wizyty" w portach hiszpań­
skich, w Madrycie amerykańscy 
senatorzy z wylaniem ściskali 
krwawą dłoń swego pupila, w gó­
rach Kastylii i zagłębiach Asturii 
roiło się od „turystów", którzy

by hodowcy kóz byli zorga­
nizowani. Hodowcy kóz z te­
renu Poznania i okolic naj­
łatwiej mogą zorganizować 
sekcję hodowców kóz w ra­
mach Grupy Hodowców Dro­
bnego Inwentarza i Zwierząt 
Futerkowych przy Związku 
Samopomocy Chłopskiej. U- 
łatwiłoby to między innymi 
i rozprowadzenie kredytów 
przewidzianych przez Mini- 

i sterstwo Rolnictwa na popie­
ranie hodowli kóz w postaci1 
premiowania kozłów, zasił­
ków na kupno kozłów i kóz 
rasowych itp.

Zainteresowani hodowcy 
Również mogą się zgłaszać po infor-|

com mięso i dochód ze sprze- ściółki. Te czynniki pozwala- 
daży skórek. Szczególnego ją na produkowanie mleka 

koziego znacznie czyściejsze­
go, o mniejszej zawartości 
drobnoustrojów niż w mleku _ ____ „
krowim. Mniejsze jest rów-1 głównie odpadkami gospo- 
nież niebezpieczeństwo prze- darstwa domowego, z wyklu- 
niesienia gruźlicy za pośred- czeniem pasz naturalnych 
nictwem mleka koziego, gdyż (np. siana, zielonek). 
koza rzadko zapada na tę Wśród ludności nierolni- 
cnorobę^ Z mniejszym zatem czej w przeważającej ilości 

hodującej kozy, brak jest 
zwykle najkonieczniejszych 
wiadomości, dotyczących ich 
chowu i żywienia. ._ __________ ___ ________
hodowane zwierzęta są *bzę-imacje i porady do Zakładu 
sto małowartośclowe i mało- Hodowli Zwierząt Wyższej 

i produkcyjne. Brakom tym Szkoły Rolniczej w Poznaniu, 
1 można by łatwo zaradzić, gdy-■ ul. Golęcińska 7 a.

ryzykiem można spożywać 
mleko kozie w stanie suro-

gruźlicze, należy mleko ko­
zie, podawane niemowlętom 
i małym dzieciom, przegoto­
wać.

Pod rozwagę władzom powiatowym

Osobiste porachunki 
nie mogą decydować 

o przyznawaniu kredytów nawozowych
Na tegoroczny sezon wio-{komu jak komu, ale Rata.1- 

senny rząd przeznaczył zna- czakowi, Goździakowi i Staw- 
czne sumy jako pomoc kre- nemu należało kredyty przy- 

'. Można było odmówić

krotki. Te właściwości prowadzenie nawozów sztucz- 
omowiona juz taniość nyCh, aby podniesienie zbio- Cl *1 Cl TTF Cl T-Cl S II , 11i row z hektara było po- 

jwszechne. Rzecz jasna, że go­
spodarze posiadający więk­
szą ilość inwentarza, dyspo­
nują większą ilością nawozu 
organicznego w postaci o- 
bornika, kompostów i tak

I

wy przyznano. Przyznano ró­
wnież i innym, którzy mogli­
by z łatwością kupić nawozy 
za gotówkę, ale mieli szczę­
ście i nie narazili 
ob. Dutkowskiej.

Wypływa z tego 
widoczny wniosek, 
„uległa” kobiecie i 
pinii koła gromadzkiego 
ZSCh oraz sołtysa gromady 
Białepiatkowo wnioski wyżej 
wymienionych obywateli od­
daliła. Członkom komisji 1 
Prezydium GRN wydaje się, 
że wszystko jest w porządku. 
Nam się natomiast wydaje, 
że to jest zwyczajne naduży­
cie uprawnień. Bo tam,

się nigdy

aż nadto 
Komisja 

wbrew o-

Tymczasem oni właśnie kre­
dyty nawozowe otrzymali.

Przy bliższym badaniu o- 
kazało się, że członkiem ko­
misji rozdzielczej jest radna 
gminna ob. Pelagia Dutkow- 
ska z gromady Białepiątko- 
wo. I tak się jakoś dziwnie 
złożyło, że akurat Gożdziak gdzie w grę wchodzi interes

Koziego i jego strawnosc jest; cennej jako płynny nawóz i Ratajczak, którzy mieli za- publiczny, nie wolno nikomu 
nieco wyzsza niz mleka Kro- gnojówki. Mogą więc oni sto-j targi sąsiedzkie z ob. Dut-1 załatwiać porachunków oso- 
wiego. Koza jest z natury S0Wać mniej nawozów sztucz-I kowską kredytu nie otrzy- bistych. Opisane przez nas 
zwierzęciem bardzo czystym, nvch nlż ci. którzy nie sa tak mali. Bo Goźdzlak nie chciał nosteDo’wanie jest karygodne.

Uparte megafony
IVf uzykę lubimy bardzo i czę- 

sto chodzimy na koncerty 
lub też do Opery. Chwilami 
jednakże muzyka doprowadza 
nas do rozpaczy, tak nam piszą 
mieszkańcy Rynku Wildeckie- 
go.

Przy Rynku Wildeckim zain­
stalowano megafony i codzien­
nie przez cztery godziny, a 
w niedziele od wczesnego ran­
ka do godz. 20 radio gra w 
kółko te same płyty.

Nasz skądinąd tak ceniony 
i łubiany Sergiusz Adamczew­
ski do

nych niż ci, którzy nie są tak mali. Bo Gożdziak nie chciał 
kiedyś pożyczyć konia, a ga- 

ostatnlej grupy jowy Ratajczak nie dał się 
chłopów, którzy z reguły nie nakłonić do sprzedaży żerdzi 
dysponują odpowiednią ilo- , z lasu. I’

CAF — fot. Zdz. Wdowlński 
Z okazji Międzynarodowego 
Dnia Kobiet pracownice War­
szawskich Zakładów Piekarni­
czych podjęły zobowiązania 

produkcyjne.
Na zdjęciu: przodownica pracy 
Ciastkarni Nr 5 Felicja Walic­
ka — cukiernik — zobowiązała 
się podwyższyć dotychczasową 

wydajność pracy o 25 proc.

postępowanie jest karygodne. 
Prezydium PRN we Wrześni, 
które nie zareagowało na za­
żalenie pokrzywdzonych oby- 

Natomiast ob. Dut- I wateli, powinno sprawę zba- 
ścią gotówki przeznaczone są kowskiej (8 ha), której mąż dać i pouczyć kogo należy o 
właśnie kredyty nawozowe pracuje ponadto jako księgo- niewłaściwości takiego załat-

zasobni w inwentarz. 
Dla tej

utraty przytomności za-

że „Wujcio śpi, 
(my oczywiście 

Jakiś so-

pewni a nas, 
ciocia śpi" 
spać nie możemy), 
prań żeński wyznaje swą mi­
łość nieznanemu „Ty, ty mój 
ideale, tobie się skarżę, do 
ciebie się żalę".

A my biedni mieszkańcy 
Rynku Wildeckiego komu ma­
my się poskarżyć? Chyba to­
bie, kochany nasz „Głosie"/ 
Tyle się pisze o ciszy w mie­
ście. Syreny pociągów już nie 
ryczą i nie przerywają zasłu­
żonego snu obywateli, samo­
chody nie trąbią tuż nad uchem 
wystraszonego przechodnia.

Spraw więc nasz „Głosie", 
aby i na Rynku Wildeckim za­
pakowała cisza, abyśmy spo­
kojnie po pracy mogli odpocząć.

Sądzimy, że istotnie mega­
fony można by nieco przyci 
szyć. No i bogatszy repertuar 
też by się przydał. Ino.

na skrypty dłużne. Rozporzą­
dzenie nakłada równocześnie i 
na zarządy gromadzkie i 
gminne Związku SamoDomo- 
cy Chłopskiej obowiązek su­
miennego analizowania i 
opiniowania wniosków, aby 
ten rodzaj kredytu był przy­
dzielany istotnie najbardziej 
potrzebującym. Nie we wszy­
stkich gminach 1 gromadach 
przestrzega się jednak tej 
słusznej zasady. Z wielu 
stron otrzymaliśmy sygnały 
w tej sprawie, ale najjaskra­
wiej uwidoczniła się niespra­
wiedliwość w minie Miło­
sław, powiat Września.

Do tamtejszej Gminnej 
Kasy Spółdzielczej wpłynęło 
około 400 wniosków o przy­
znanie kredytu. Zebrała się 
rozszerzona komisja rozdziel­
cza i wnioski załatwiła — je­
dne przychylnie, drugie od­
mownie. Oddalono wnioski 
trzech chłopów z gromady 
Białepiątkowo: gajowego Ja­
na Ratajczaka (2 ha), robot­
nika Franciszka Stawnego 
(2,5 ha) i Stanisława Goź- 
dziaka (8 ha). Obywatele ci 
czujac się pokrzywdzeni, po­
prosili „Głos” o mterwencję.

Zbadaliśmy sprawę na 
miejscu. I cóż się okazało. 
Przewodniczący Prezydium 
GRN ob. Straszewski i sekre­
tarz ob. Sadyś stanęli po 
stronie komisji rozdzielczej 
stwierdzając przy tym, że ob. 
Gożdziak otrzymał nawozy 
za gotówkę (co okazało się 
nieprawdą). Gajowemu Ra­
tajczakowi sprzedano nawozy 
dopiero po naszej interwen­
cji, a Stawnemu w dalszym 
ciągu się odmawia, gdyż mie­
szka on w innym powiecie, 
chociaż ziemię posiada i 
świadczy z niej w gminie 
Miłosław.

Stanowisko komisji roz­
dzielczej i Prezydium GRN 
jest niesłuszne. Bo innego i 
właśnie słusznego zdania jest 
zarzad koła ” gromadzkiego 
ZSCh i sołtys gromady Białe- 
piatkowo — ob. Matuszewski

w’y w zakł. przemysłowych w wlania spraw.
Orzechowie, kredyt nawozo- | K. JAŹWIECKI

Przyjedzie—czy nie?
Czy dziś przyjedzie — 

oto pytanie mieszkańców 
Jezierzyc Kościelnych, cze­
kających codziennie na 
przystanku autobusowym 
o godz. 6 rano. Niestety 
często po godzinnym da­
remnym czekaniu, amato­
rzy podróży do Leszna 
wracaj a do domu rozmyś­
lając — jak wydostać się 
z tej zapadłej części glo­
bu ziemskiego.

Jest jeszcze jeden śro­
dek lokomocji, wóz mle­
czarza odwożącego mleko 
— niestety wyrusza on w

podróż tak późno, że nie 
zdąży się nic załatwić, ani 
nie zdąży się na powrot­
ny pociąg. Gdyby obsłu­
ga autobusu Leszno—Ka- 
szczor uważała za stosow­
ne dojeżdżać w drodze 
powrotnej z Kaszczora 
przez Włoszakowice do Je­
zierzyc Kościelnych, wów­
czas ten problem nie ist­
niałby. Również byłoby 
dobrze, żeby konduktor 
zwracał uwagę tym. któ­
rzy paczkami zajmują 
miejsca siedzące, podczas 
gdy inni pasażerowie zmu­
szeni są stać. (224)

Instytucje wyjaśniają

ziemię posiada i

J i Twierdzą oni stanowczo, że

Prezydium WRN wyjaś­
nia, że wieś Nowy Solec 
nie została ujęta w planie 
elektryfikacji, natomiast 
zelektryfikowanie groma­
dy Solec nastąpiło w ra­
mach nagrody przyznanej 
za czasowe wykonanie zo­
bowiązań podatkowych.

*

W sprawie cenników ho­
telowych Prezydium WRN 
w Poznaniu wyjaśnia: opła 
ty pobierane przez Miejski 
Hotel w Rawiczu ustalone 
zostały zgodnie z wytycz­
nymi i zatwierdzone przez 
Prezydium MRN Rawicza.

Jeśli chodzi o jednolite ce­
ny za noclegi w hotelach, 
to nie mogą one być jed­
nakowe na terenie całego 
województwa z tego wzglę­
du, że opłaty zależne są 
od kategorii, do której da­
ny hotel został zaliczony.

*

Pasażerowie na stacji 
Trzemeszno przebywający 
w pdczekalni nie będą już 
zaskakiwani nadejściem 
pociągów. DOKP przypo­
mniała odpowiedzialnemu 
pracownikowi o obowiąz­
ku zawiadamiania o na­
dejściu pociągów.

Odpowiadamy 
Czytelnikom

K. Lamorskl, Nowa Sól. — 
Zasiłek rodzinny na dzieci, od­
bywające studia wyższe, przy­
sługuje obecnie tylko do 24 ro­
ku życia dziecka. Instrukcja 
Ministerstwa Pracy i Opieki 
Społecznej, zezwalająca na wy­
płacanie zasiłku po 24 roku 
(do lat 30), obowiązywała tylko 
przejściowo w okresie powo­
jennym, gdy obok uczniów w 
wieku szkolnym studiowały 
roczniki młodzieży opóźnionej 
w nauce. Obecnie instrukcja 
ta już nie obowiązuje. 1202

Stanisław Thoz, Daszewice. 
Most na drodze między Czapu- 
rami a Babkami zostanie na­
prawiony w II kwartale br.

(221)
W. May, Leszno. — Władze 

miejskie w dn. 1 III 52 usu­
nęły stare napisy z budynku 
hotelowego. (2805)

Gromada Młyńsk z pow. O- 
strów. — W myśl zarządzenia 
ministra rolnictwa w sprawie 
rewizji szacunkowej klasyfika­
cji gruntów skargi złożone po 
dniu 15 X 51 będą rozpatry­
wane po dniu 1 IV 52 przez 
Powiatowe Komisje Klasyfika­
cyjne.

Odpis Waszego listu prze­
słany został do Prezydium PR14 
Wydział Rolnictwa i Leśnictwa, 
celem rozpatrzenia według wy­
żej wymienionego zarządzenia. 

(2873)
E. Walkowiak. — Jak nas za­

wiadamia Prezydium MRN w 
Obornikach w dniu 3 III 52 r 
zwrócono Panu dokumenty 
przedłożone przy rejestracji. 

(302)
Kazimiera Bachórz, Solec. — 

Opóźnienie doręczenia decyzji 
WKL neatąpiło z powodu prze­
kazania sprawy Pana do Pań­
stwowej Komisji Lokalowej w 
Warszawie. 2688

Jan Szwed Targowa Górka. 
Jak nas informuje PZGS we 
Wrześni otrzymał Pan w stycz­
niu zaległe 170 kg paszy tre­
ściwej. (133)



Puchar 
Pokojul

Te dwa słowa 
obiegły w zeszłym 
roku cały kraj. 
Zwabiły one do 
Poznania najlep* 
szych motocykli­
stów Polski.

I znowu zoba­
czymy ich na to- 
rze na 1 
tym roku 
4 maja.

Wyścigi 
cyklowe o 
Pokoju organizuje 
„Głos Wielkopol­
ski" i TKS „Unia".

Woli, w 
w dniuj 

moto- 
Puchar

W Rawiczu rozegrany 
został towarzyski mecz 

, piłkarski pomiędzy miej- 
. scowym Kolejarzem a Li­

nią Brzeg. Spotkanie za­
kończyło się wynikiem re­
misowym 3:3.

*
i' W nadchodzącą niedzie­
li lę, 16 bm. drużyna rawic- 
(■ kiego Kolejarza rozegra 
i| towarzyski mecz piłkarski 
i z poznańską Gwardią. P-o- 
' czątek zawodów o godz. 

f 11 na boisku Gwardii.
J; *

Kolejarz Rawicz projek­
tuje rozegranie meczu ko­
szykówki z drużyną wroc- 

j ławskiego AZS.
*

! Drużyna Ogniwa (Gniez­
no) organizuje w nadcho- 

i dzącą niedzielę turniej 
! hokeja na trawie z udzia- 
l łem GWKS Poznań, SKS 

Chrobry Gniezno i gospo­
darzy. Turniej odbędzie 
się w Gnieźnie przy wie­
ży wodociągowej o g. 11.

*
W niedzielę o godz. 15 

odbędzie się w Gnieźnie 
towarzyski mecz piłki 
nożnej pomiędzy miejsco- 

: wą Spójnią a GWKS Po- 
' znań.

♦
Ping-pongiści gnieżnien- j 

skiego Kolejarza wyjeż- j 
dżają w niedzielę do Le- | 
szha, gdzie rozegrają mecz 1 

1 o mistrzostwo klasy woje- f 
wódzkiej. Drużyna żeńska ’ 

a rozegra spotkanie towa- ‘ 
\\ rzyskie z tamtejszą druży. ' 

I ną tenisa stołowego.

W dniu 5 bm. przewod­
niczący ZS Ogniwo w 

I Chodzieży wręczył Zeno- 
) nowi Goślińskiemu dy­

plom uznania Rady Głów- 
■ nej ZS Ogniwo w War- 
Iszawie za wybitną działał- j 

ność społeczną na odcin- ■ 
ku zdobycia odznak SPO.

W tymże dniu członko­
wie chodzieskiego Ogniwa 
dla uczczenia zbliżającej 
się rocznicy 60-lecia Pre- 

| zydenta B. Bieruta posta­
nowili zorganizować i u- 
rzadzić własną świetlicę 
oraz zdobyć dodatkowo 

i 75 odznak SPO.

Bokserzy Spójni Kalisz
przygotowują się 

do walk finałowych
Odwiedziliśmy ostatnio I 

bokserów Spójni w cza- i 
sie treningu w świetlicy 
PSS w Kaliszu.

Z chłopców jestem 
bardzo zadowolony — 
mówi instr. Szymański. 
Mamy 3 treningi w ty­
godniu. Chłopcy wykazu­
ją zdyscyplinowanie tak 
w czasie zapraw jak i 
wykładów ideologicz­
nych czy też w ringu 
lub poza klubem. Muszę

Mistrzostwa 
hokejowe Polski

W dalszym ciągu fina­
łowych rozgrywek o mi­
strzostwo Polski w ho­
keju na lodzie Unia po­
konała zdecydowanie 
Gwardię 6:0. Bramki dla 
Unii zdobyli: Burda i Le­
wacki — po 2 oraz Jeżak 
1 Kurek — po 1.

W spotkaniu o miejsca 
od 5 do 8 Włókniarz po 
zaciętej walce pokonał 
nieoczekiwanie Koleja­
rza 2:1.

Bramki dla zwycięzców 
zdobyli: Olczyk i Glama- 
czyński, dla pokonanych 
— Rypyść.

Dziesięć gier 
w spotkaniu 
tenisowym
NRD - Polska

Na konferencji kierow­
ników drużyn ustalony 
został ostateczny układ 
gier międzynarodowego 
spotkania tenisowego 
NRD — Polska.

Celem pełnego 
rzystania pobytu 
stów Niemieckiej 
bliki Demokratycznej w 
Warszawie spotkanie ro­
zegrane zostanie w dzie­
sięciu grach. Program 
gier jest następujący: 15 
bm. — Fessner — Licis, 
Hesse — Jędrzejowska, 
Sturm, Schulze — Ra- 
dzio, Kwiatek.

16 bm. — Sturm — Ra 
dzio, Unyerdross — Fili­
pek, Schulze — Kwiatek, 
Hesse, Sturm — Jędrze­
jowska, Piątek.

wyko- 
tenisi- 
Repu-

dużotu nadmienić, że 
pracy wkłada kierownik: 
sekcji Tomaske i prze­
wodniczący klubu Kar- 
wasiński, który jest rów­
nocześnie opiekunem 
bokserów.

Jeśli chodzi o warunki 
treningu to są one bar­
dzo złe. Brak sali, no ale 
trudno, musimy na razie 
s«bie radzić.

Mamy w tej chwili po 
3 zawodników w wagach 
ciężkiej i półciężkiej. Po­
za tym w każdej wadze 
mamy, kilku zawodników 
równorzędnych cc w wy­
padku choroby lub wy- 
jazdu daje nam możność 
wystawienia równorzęd­
nych rezerw. Z drużyny 
byłoby trudno kogoś wy­
różnić, gdyż wszyscy dą­
żą do wytyczonego celu 
jakim jest wejście do 
klasy wojewódzkiej. Zdo­
byliśmy mistrzostwo II 
grupy i przygotowujemy 
się do walk finałowych.

Drużyna nasza zorga­
nizowana została latem 
ub. roku i już w najbliż­
szych dniach do 1 kroku 
wystąpi około 20 młodzi­
ków.

Muszę dodać, że naj­
starszy zawodnik w na­
szej sekcji ma 21 lat a 
takich można jeszcze du­
żo nauczyć. Ja trenuję 
również bokserów Gwar­
dii i tam też przygoto­
wuję około 20 zawodni­
ków do I kroku.

Z kolei poprosiliśmy 
kierownika drużyny ob 
Tomaske o wypowiedzi.

— Z drużyny Jestem 
bardzo zadowolony i są­
dzę, że nadarzającej się 
okazji wejścia do klasy 
wojewódzkiej nie zmar­
nujemy. Naszym obowiąz 
kiem jest dopilnować 
zawodników tak w kole 
jak i w życiu prywatnym, 
czy też w szkole. Mimo, 
że opieka nad nimi zaj­
muje nam bardzo dużo 
czasu to nie narzekamy, 
gdyż ich postawa i kar­
ność jest dla nas naj­
lepszą zapłatą.

Wobec takiej postawy 
zawodników, jak i kie­
rownictwa cel zostanie 
osiągnięty. (Czech)

Pracownicy poszukiwani
Murarzy, zdunów oraz niewykwalifikowanych 
robotników na dogodnych warunkach według 
umowy zbiorowej obowiązującej w budownic­
twie przyjmle Budowlane Przedsiębiorstwo 
Powiatowe w Wałczu. Zakwaterowanie na 
miejscu. Zgłoszenia przyjmuje biuro BPP w 
Wałczu, ul. Wybudowanie 95 — bezpośrednio.

K581
Instruktor hodowlany potrzebny zaraz. Wyma­
gana szkoła rolnicza i praktyka. Szwajcar po 
kursie z dłuższą praktyką potrzebny Jest zaraz 
Państwowe Liceum Weterynaryjne, Września. 

4856gp
Kucharka samodzielna do stołówki internatu 
Państwowego Liceum Rolniczego potrzebna 
'zaraz. Państwowe Liceum Rolnicze, Grzybno, 
pow. Śrem, pta Pecna, stacja kol. Iłówiec.

K597
Kierownika działu finansowo-księgowego na 
stały pobyt w Łodzi poszukuje Przedsiębior­
stwo Budowlane. Oferty prosimy przesyłać do 
„Głosu Wielkopolskiego" dla K618.
30 murarzy, 8 tynkarzy, 30 robotników nie­
wykwalifikowanych zatrudni natychmiast Miej 
skie Przedsiębiorstwo Remontowo-Budowlane 
w Zielonej Górze. Wynagrodzenie wg Układu 
Zbiorowego Pracy w Budownictwie. Dla za­
miejscowych locum zapewnione oraz zwrot 
kosztó . przyjazdu. Zgłoszenia przyjmuje 
Miejskie Przedsiębiorstwo Remontowo-Budow­
lane Referat Kadr w Zielonej Górze, ul. Gen. 
Sikorskiego 2, parter. K601

PUSTAKI Westphala
nabyć można 
w sprzedeży

CEGIELNI PAROWEJ
1 SWIERCZEWO

Poznańskie Zakłady

drobnicowej w
JUNIKOWO, KOTOWO

Ceramiki Budowlanej
' K613 I

Piękne zwycięstwo
polskich bokserów
reprezentacja I deskach; Krawczyk wy- 

1 grał z Zachorskym; No- 
uleed Piachemu;

Polska 1 
bokserska odniosła pięk­
ny sukces, zwyciężając 
na międzynarodowym 
turnieju bokserskim swe 
go najgroźniejszego prze 
ciwnika, silny zespół Wę­
gier, w stosunku 12:8.

Kudłacik zrewanżował 
się Budalowi za ostatnio 
poniesioną porażkę w 
Poznaniu, wygrywając 
zdecydowanie na punkty.

Węgrzy już przed me­
czem prowadzili 4:0 wsku 
tek nadwagi Matlocha i 
Musiała.

Wyniki rozegranych 
spotkań są następujące:

Kukier po ciekawej 
walce zdobył dwa punk-

Kapoci
bijąc Karpatiego;ty, . .

sperczak pokonał Erdeia

Komunikaty

’ Grzelak zainkasował dwa 
! punkty w walce z Far- 
■ kasem. W ostatniej wal­
ce Kapoci poddał się Go- 
ściańskiemu w trzeciej 
rundzie.

*
Drużyna ZSRR zwy­

ciężyła NRD 18:2.

Ka
* - •

Woźniak, walcząc w wa­
dze piórkowej nieznacz­
nie uległ szybkiemu Hor- 
vathowi, Kudłacik zwycię 
żył Budaia, który w dru­
giej rundzie był do 9 na

Letnik i B
Gwardio

Piłkarska jedenastka 
II ligowego Lotnika 
(W-wa) zareprezentowa- 
ła się korzystnie w me­
czu z poznańską Gwar­
dią. Goście grali dobrze 

j w polu, zawiedli jednak 
' pod względem dyspozy­
cji strzałowej. Wynik 4:4 

j (1:2) uważać trzeba za 
■ sukces młodego zespołu 
; gospodarzy.

O pracy LZS-ów
powiatu rawickiego

W powiecie rawickim 
istnieje 35 Ludowych Ze­
społów Sportowych, z te­
go 6 w PGR, spółdziel­
niach produkcyjnych 3 
i jeden przy POM-ie. O- 
gółem LZS-y skupiają 
950 osób, w tym 183 ko­
biety. Plan przewidywał 
zdobycie 60 odznak SPO, 
z tego 10 przez kobiety, 
a zdobyto w ciągu 1951 r. 
35 odznak i to 20 odznak 
BSPO i 15 SPO — 5 ko­
le ’et zdobyło odznaki 
SPO. We wsi produkcyj­
nej Łaszczyn odznaki u- 
zyskało 21 osób, a w LZS, 
przy PGR Dłoń 14 osób.

Członkowie Ludowych 
Zespołów Sportowych w 
ciągu roku wypracowali 
154 roboczo-dniówek przy 
żniwach, omłotach, wy­
kopkach i jesiennych sie 
wach. Wyróżniły się 
LZS-y przy PGR Dłoń i 
Gościejewice oraz przy 
spółdzielni produkcyjnej 
w Piaskach. Z gromadz­
kich LZS-ów na wyróż­
nienie zasługują zespoły 
w źylicach i Zielonej wsi.

W ubiegłorocznych Bie 
gach Narodowych ucze­
stniczyło 541 członków, w

tym 130 kobiet. W po­
wiatowych rozgrywkach 
piłki nożnej bojanowski 
LZS zakwalifikował się 
do rozgrywek o wejście 
do klasy wojewódzkiej. 
Zespół sierakowski brał 
udział w rozgrywkach 
plng-pongowych o mi­
strzostwa powiatu. 20 
szachistów w Sierakowie 
nie posiada dostatecznej 
ilości sprzętu.

W ub. roku wybudowa­
no sposobem gospodar­
czym 12 boisk do siat­
kówki, dwie skocznie w 
dal 1 1 wzwyż. LZS-y w 
źylicach i Rogozewie, u- 
rządziły boiska do piłki 
nożnej. Brak boisk spor­
towych odczuwa dotkli­
wie LZS w Grąbkowie, 
Gościejewicach, Oczko- 
wicach i Słupie Kapitul­
nej. Wnioski tych zespo­
łów czekają w gminnych 
radach narodowych na 
załatwienie, a podanie 
Grąbkowa powędrowało 
do Wojewódzkiej Rady 
Narodowej w Poznaniu. 
Budowanie boisk sporto­
wych jeszcze przed roz­
poczęciem sezonu staje 
się koniecznością.

Prezydium Miejskiej Rady Narodowej — Wy­
dział Komunikacyjny donosi, że z dniem 17. 
III. 1952 r., godz. 7 rano przystępuje MPK 
do wymiany torów tramwajowych przy ulicy 
Strzeleckiej na odcinku od ul. Strzałowej do 
ul. Łąkowej. W związku z powyższym zamyka 
się na czas trwania robót ul. Strzelecką na wy­
żej wymienionym odcinku w obu kierunkach 
oraz ulice poprzeczne jak ul. Długa, Rybakl 1 
Kopernika. Ruch kołowy skierowuje się w kie­
runku jazdy Drogi Dębińskiej przez ul. Strze­
lecką, Zieloną do ul. Garbar, natomiast w kie­
runku Jazdv do miasta przez ul. Garbary.

K607
Prezydlum Miejskiej Rady Narodowej — Wy­
dział Komunikacyjny zamyka z dniem 13. III. 
1952 r., ul. Wodną na czas trwania prac przy 
budowie bloków w otoczeniu Starego Rynku. 
Objazd skierowuje się w kierunku uL Garbar 
przez ul. Woźną. K609
Centralny Zarząd Pi^emyafu Mięsnego Źakła- 
dy Mięsne w Obornikach Wlkp. ul. Lipowa nr 
15 komunikują, że zgodnie z Uchwałą Rady 
Państwa 1 Rady Ministrów z dnia 14. 12. 1950 
r. w sprawie odwołań, zażaleń itp. Dyrektor 
Zakładów przyjmuje interesantów w poniedział­
ki od godz. 1Ó do 13 w biurach Zakładów Mięs­
nych. K611

Miejskie Przedsiębiorstwo Remontowo-Budow. 
lane w Poznaniu — ul. Paderewskiego nr 7 

zakupi do

10.006 lon kamienia-głowacza
II klasy 16—20 cm., względnie kamienia polnego 

nadającego się na pódbruk.
Zgłoszenia z podaniem ilości i wielkości ka­

mienia, ceny i warunków dostawy, należy nad­
syłać pod adresem Przedsiębiorstwa w ciągu 5 
dni od ukazania się niniejszego ogłoszenia w 

prasie. K596

Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska" 
zawiadamia, że z dniem 17 marca 1952 r.

otworzyła
w Poznaniu przy ul. Dzierżyńskiego 70 

punkt skupu wszelkiego rodzaju
PIERZA nowego jak i używanego

K603

ZAKŁAD WIEDZY HANDLOWEJ W POZNANIU 
organizuje za zgodą PKPG w oparciu o program 
szkoleniowy i przy współudziale wykładowców 

BOR
dalsze kursy księgowości:

S-mies. podstawowe 1 wyższe
• Ł-mles. specjalne dla pracowników 

zaawansowanych w rachunkowości na 
podstawie RPK 1952/1953.

Zgłoszenia: ulica Zwierzyniecka 1S — pokój 24 
 K583

OPONY
o rozmiarach 750X
18 1 650X16 kupimy.

Oferty „Głos Wielko­
polski" dla K556.

Obiektu 
przemysłowego 
w Poznaniu i ckollcy, 
gotowego lub do re­
montu ca 1000—1500 m’ 

poszukuje 
Spóldz. Farm., Poznań 
St. Rynek 80'82 K565

Gorzów, 4-poko|owe, komfort, 
słoneczne, centrum, zamienię 
na mniejsze, podobna. Poznań 
Oferty (Eos Wlkp. dla 3650g.
Zamienię 2 pokojowe kuchn ą, 
łazienką centralnym balkona. 
ml. Gdynia, Zalewskiego 1, 
Pawlikowski, na podobne Po­
znaj^ _śródm’eście.______ K610
Pokój komfortowy, używalno, 
ścią kuchni, centrum Bydgo­
szczy. zamienię na podobny 
Poznaniu. Oferty Gtos W elko- 
polski dla 3669g.___________

2 pokoi kuchnia do wyremon­
towali a poszukuj?. Pilne ofer. 
ty Głos Wlkp dla 3674g. __
Dwćch pokoi z kuchnią za 
zwrotem kosztów remontu po. 
szukuję. Oferty Głos WieJko- 
polski dla 3617g,__ _______
Pokoju z kuchnią za zwrotom 
kosztów remontu poszukuję. 
Oferty Głos Wlkp. dla 3683g.
Solidny, samotny, pracui^cy, 
poszukuje pokoju. Oferty Glos 
Wielkopolski dla 3688g.

Wolne posady Kamienicę 6kładamj śródmie 
Sciu, 62 000 willę 5-!zbową, 
100 000. parcelę 1050 m’ (Je­
życe), 26 000, sprzedam Gru 
szczyAskl. Poznań, Wawrzynia­
ka 22 3566g
Jadalnie sprzedam. — Poznań 
Chełmońskiego 5, m. 5. 3621g

Pomoc do kuchni potrzebna za. 
raz. Poznań, Ratajczaka 34 — 
restauracja. 366 lg
Pomoc domowa potrzebna za­
raz Poznań, Grobla 17. skład.

3618?
Parcelę willową w Poznaniu 
sprzedam. Oferty Głos W elk© 
polski dla 3615g

Osoba do prowadzenia domu 
(samotny z dzieckiem) potrze 
bna zaraz. Oferty Gołs Wielko­
polski dla 3610g.
Gosposia uczciwa, utrzymaniem 
noclegiem, potrzebna Poznać. 
Czesława 4a, m. 13. 3760g
Pomoc domowa potrzebna za. 
raz. Poznań Grunwaldzka 43a. 
m. 6. 3641g

Spacerówkę dobrym stanie — 
sprzedam. Poznań. Mostowa 13, 
m 1. 3606g
Wózek (autko), jak nowy — 
sprzedam. Poznań, Mostowa 26, 
m. 7. 3605g
Pianino korzystnie sprzedam.
Poznań Strzelecka 45 m. 1, 
od 16—18. 3604gTkacz na ręczne krosno po­

trzebny Poznań, Samuela En 
gla 30, m. 3, tel 64-15.

3637g

Łóżeczko dz’ecięce sprzedam. 
Poznań. Kossaka 11, m 2.

361tg

Nauka Szory powozowe sprzedam. — 
Poznań Winiarska 54. m. 1.

3609g
Trzymiesięczne nowoczesne ko 
respondencyjne kursy księgo 
wości fcódz skrytka 163

K475

Łóżka, 2, niskie, sprzedam
Poznań. Hetmańska 27. m. 7.

3622g

Tańców ludowych, nowoczes­
nych. wyucza Szczurkówna — 
Szczurek. Poznań al Marcin 
kowskiego 2a 3426g

Parcelę 1000 m!, Poznań-Podo. 
lany, sprzedam. Oferty Glos 
Wielkopolski dla 3631g.____
Szatę do rzeczy sprzedam. — 
Poznań, Mostowa 15, m. 10. 
od godz. 18. 3630gSprzedaże

Kamienice, w Ile. parcele, po 
lecą poszukuje Gruszczyński, 
Poznań. Wawrzyniaka 22 

3257g

Wózek nowy, koszykowy sprze 
dam Poznań, Rataje 56, m. 7.

3628g
Nasienie cebuli i inne sprze­
dam Ogrodnictwo M. Nowak, 
Paczkowo pow. Poznań.

3626g
Wózek głęboki i spacerówkę 
sprzedam Poznań. Poplińskich 
12a m 16 3613g
Wózek koszykowy, w dobrym 
stanie sprzedam, lub zamie­
nię na spacerówkę. — Poznań. 
Grobla 27. m. 24._____ 36_12g
Parcele 4000 m’ (zabudowa 
willowa luźna), przy tramwaju 
40 000; parcelę 10-morgową 
przy t’o!Ieybusie. 60 000; w Hę 
komfortową, 50 000; kamieni 
cę centrum 120 000 sprze 
dam Union" Poznań Nowo 
R p--l-:egn 9 (daWBie.1 P^cn- 
pospolitej). 3526g

Radio 5-lampowe sprzedani.
Poznań Chłapowskiego 7, m. 4, 
od 17. 3636g
Motocykl „Ardie", 350 cm’ 
sprzedam lub zamienię na cięż­
szy z przyczepką. Poznań-Ra 
taję Oksywska 1, 3654g
Parcelę ogród 1150 ms (Jeży 
ce ul. Dąbrowskiego), 45 000; 
parcelę 2000 ms. Ławica-mia- 
sto, 25 000 — wiele Innych 
sprzedam — Nowak, Poznań. 
CzerwonsJ Armii 26. 3603g

I
Złoty zegarek kieszonkowy o- 
kazyjnie sprzedam. Poznań, Pa­
miątkowa 1, m. 35. __ 3444g
Obrączki ślubne 14 karat — 
sprzedam. Wakowska, Poznań, 
Wrocławska 16/12, 4831p

OGŁOSZENIA DROBNE

Radio super, uniwersalne — 
sprzedani Poznań, Marcinków 
skiego 11, m. 21.__  3638g
Wanderer 4-drzwiowy. 4-cy!;. 
sprzedam Stachowiak, 
wek. ul. Pniewska 2.

Lwó. 
3663g

Wózek (autko) sprzedam. Po­
znań, Śniadeckich 4. m. i.

365lg
Maszyna do szycia sprzedam. 
Poznań. Dzierżyńskiego 68. 
m. 1. od 18—20 __ 3644g
Futro karakułowa, średnia fi. 
gurę. lisa krzyżaka, radio, 
skrzypce okazyjnie sprzedam 
Adres wskaże Glos Wielkopol 
ski dla 3645g._____________
Parcelę 638 m! sprzedam (ul. 
Kordeckiego), — Informacje: 
Bartlewfcz. Poznań, Czerwonej 
Arrni' 43, godz, 17—19

____ ___________ 3643g

Kupna
Parcelę od właściciela kupię. 
Oferty G)os Wlkp. dla 3614g.
Drut żelazny 0 6 mm. każdą 
ilość spiesznie kupimy Oferty 
Glos Wlkp. dla 2968g
Dom handlowy, dobrym stanie 
śródmieściu kupimy z prywat­
nych rąk. Oferty Glos Wielko. 
Dolski_d!a 3301g.
Części radiowe, radio uszko­
dzone kupię. Oferty Głos Wiel. 
kopolski dla 3668g 
Uriądzenio do plisowania spód 
nic kupię. Oferty Glos Wiel- 
kopolski dla 3642g.
Motorek elektryczny do ma­
szyny do szycia 220 Volt — 
(prąd zmienny), kup ę Oferty 
Głos Wlkp. dla 3647g._____
Aparaty (kotły) do plisowani^ 
spódnic oraz maszynkę do pli­
sowania ryszek kuplę. Poznań. 
Młyńska 3. m. 6 3684g

Zamiana
Pokój Puszczykowie — blisko 
dworca — zamienię na podo- 

Oferty Głos

Płaszcz wojskowy, nowy, wy­
soką figurę, sprzedam. Kuła.
czek Poznań. Jackowskiego 27. I bny Poznaniu

3639g I Wielkopolski dla 3657g.

Za liczne dowody współczucia, kwiaty, wień­
ce z powodu śmierci mojego najdroższego 1 nig­
dy niezapomnianego ojca, śp.

Teodora Binkowskiego
z Cichej Góry

składamy tą drogą przewielebnym ks. ks. 
prób, z Kośoielnej Boruji, prób. 1 prefekt, z No 
w ego Tomyśla, prób, z Bukówca oraz Delegac- 
jom, Przyjaciołom, Znajomym i Rodanie

serdeczne Bóg zapłać.
2ona z dziećmi,.3768g

3-pokojowe kuchnią zamienię 
na 2 mieszkania mniejsze (po 
pokoju kuchnią lub podobne 
samodzielne. Oferty Głos Wiel­
kopolski dla 3665g. _______
2.pokojowe kuchnia, Wrzeszczu 
zam enie na podobne Pozna- 
n:u. Informacje: Poznań. Ra­
tajczaka 31, Borowska. 
____________ _______  3664;
Trzypokojowe mieszkanie ku­
chnia ogrodem (Czerwonaku) 
zamienię na 2‘/» lub 2 pokojo­
we Poznaniu. — Oferty Gros 
Wielkopolski dlą 3660g,__
3 pokoje kuchnią, wygodami, 
ogródkiem przy ulicy głównej 
w Inowrocławu. zamienię na 
2 lub 2‘/s pokoju w Poznaniu. 
Oferty Glos Wlkp. dla 3659g.

Szuka lokalu
Pokoju umeblowanego lub pu­
stego szukam — Oferty Glos 
Wielkopolski dla 3666g.
Pielęgniarka samotna szuka 
pokoju, tylko w uczciwym do. 
mu Gola. Poznań Grunwaldz. 
ka 107.______________  3658g
Dwupokoloweęo z kuchnią — 
chocaż z małym ogródkiem, 
poszukuję. Miejscowość obo 
jętna. Dz erżawa według umo­
wy ewtl. zwrócę koszty re­
montu. — Oferty Głos Wiel­
kopolski dla 3627g.

Dzierżawy
10 mórg ziemi bez zabudowań, 
blisko Poznania, oddam w 
dzierżawę na ogrodnictwo, wa. 
rzywa, plantacje ziół. Poznań 
telefon 522-44 3616g

Zguby
Zgubiono przepustkę tymczaso­
wą Poznańskich Zakładów Wy. 
robów Korkowych nazwisko 
Maria Malinowska. 4687p
Zgubiono legitymację Ubezpie 
czalni Społecznej na nazwisko 
Maria Sobkowiak. 3629g
Zgubiono indeks Szkoły Inży­
nierskiej nr 893 na nazwisko 
Stanisław Poloszyk.____ 3667g
Zgubiono kartę meldunkową, 
przepustkę ..Goplana", legity 
macje SP na nazw sko Sławo­
mir Baranowski. 3<571g

Różne
Samodziały wykonuję z powie­
rzonej we-ny przędzonej w 10 
dniach. Poznań, Dąbrowskie 
go 30, drugie podwórze 
____________________  3608g
,„Avira'', Poznań. Dąbrowskie, 
go 1. Podnosimy oczka na po. 
czekaniu, mereżkujemy. okręt, 
kujemy, plisujemy, artystycz- 
n e cerujemy. 3713g

""

Dnia 12 marca 1952 r., zmarl po ciężkich cier­
pieniach, opatrzony Sakramentami św., w 52 
roku życia, mój ukochany mąż, nasz najdroższy 
ojciec, śp.

Stanisław Jankowiak
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę 16 bm. o 

godz. 15 z domu żałoby w Garaszewie. na cmen 
tarz w Starołęce. Msza św. żałobna odprawiona 
zostanie w poniedziałek 17 bm. o godz. 7,30 w 
kościele parafialnym w Starołęce.

W ciężkim smutku pogrążona 
żona z dziećmi.379%



Pod nosi się 
poziom 
wiedzy rolniczej

We wszystkich gromadach 
powiatu gnieźnieńskiego od­
bywają się obecnie kursy u- 
powszechniania wiedzy rol­
niczej, które cieszą się wiel­
kim uznaniem wśród chło­
pów. Chcąc bowiem podnieść 
plony zbóż z hektara, stara­
ją się oni dokładnie zapoz­
nać z osiągnięciami przodow­
ników i racjonalizatorów w 
rolnictwie oraz z najnowszy­
mi zdobyczami agrotechnikl 
radzieckiej. Dążeniem rolni­
ków powiatu gnieźnieńskiego 
jest zagospodarowanie wszy­
stkich ugorów i odłogów, wy­
konanie planu kontraktacji 
roślin w 100%, zwiększenie 
bazy paszowej i powiększe­
nie obszaru zasiewu zbóż ja­
rych. Zamiary te również za­
chęcają ich do pogłębiania 
swojej wiedzy .olniczej. Po 
wykładach uczestnicy kur­
sów toczą dyskusje i często 
ujawniają wiele błędów.

Chłopi z gromady Czecho- 
wo skrytykowali Gminną 
Spółdzielnię, która nie roz­
poczęła jeszcze wymiany zbo­
ża zwykłego na kwalifikowa­
ne, a rolnicy z Jarząbkowa 
stwierdzili, że GS w Niecha­
nowie mało dba o zaopatrze­
nie ich w nawozy sztuczne i 
nie wydaje przy kontraktacji 
świń należnej części węgla.

(yk)

Zautomatyzowane zajezdnie

CAF — fot. Celle 
Przedszkole TPD w Gdańsku posiada własny zespół 
taneczny, składający się z utalentowanych przedszko­
laków. Tańce ludowe w wykonaniu małych artystów 
podziwiają bardzo często pracownicy gdańskich za­
kładów pracy oraz młodzież szkolna na specjalnych 

występach zespołu.
Na zdjęciu: dzieci w Świetlicy w czasie prób.

Celem usprawnienia komu-1 matyczne taśmowe urządze- 
nikacji samochodowej Biuro nia do zmywania i suszenia 
Studiów i Projektów przy I samochodów, spec,',-lne pneu- 
Ministerstwie Transportu ■ matyczne urządzenia do 
Drogowego i Lotniczego, wy- smarowania i oliwienia wo- 
korzystując wzory i doświad-1 zów oraz odpowiednie war­
czenia inżynierów i budowni-' sztaty naprawcze. Samochód, 
czych Związku Radzieckiego■ który zajedzie do bazy, wje- 
w zakresie zautomatyzowa-' dzie przy pomocy wciągu łań- 
nej stacji obsługi samocho- i cuchowego na specjalne ka-
dów, zaprojektowało budowę nały, gdzie silne strumienie, 
wielu tego rodzaju zajezdni wody zmyją błoto i kurz. Po-' 
w różnych częściach kraju, tern nastąpi elektryczne osu- ;. 
W Poznaniu wybudowano szanie i z kolei samochód do- , i 
wielką dwuliniową zajezdnię stanie się w ręce smarowni-J 
PKS przy ulicy Traugutta. 
Jest to pierwsza tego rodzą-j 
ju stacja w Polsce. Urucho- * 
mienie jej nastąpi w najbliż-1 
szym czasie.

W ubiegłym roku rozpoczę­
to budowę podobnej zajezdni 
lecz jednoliniowej w Turku. 
Znajdujące się w budowie, 
budynki: administracyjno-
dyspozyt orski i a wary j no- 
służbowy w myśl podjętych 
przez załogę PPZB zobowią- 

i zań, zostaną oddane do u- 
żytku 1 maja br., czyli o 30 
dni przed terminem. W są­
siedztwie tych budynków wy­
budowana zostanie wielka 
hala techniczna,1 stacja pa­
liw, portiernia 1 wartownia 
oraz transformatorownia. 
Wszystkie roboty wykonane 
zostaną przez załogę PPZB 
przed terminem zakreślonym 
w harmonogramach.

Ten zupełnie ’ nowoczesny 
zakład posiadać będzie auto-

KRONIKA

SOBOTA
Klemensa

Słońce w.: 608
zach.: 17.56

Księżyc w.: 23.04
2 zach.: 6.48

MARZEC

ków, którzy oddadzą wóz do! 
dalszej eksploatacji. Dzięki 
zautomatyzowaniu urządzeń,1 
proces ten trwać będzie bar- 

jdzo krótko. Załoga zajezdni 
będzie mogła obsłużyć od 70 
do 80 samochodów dziennie.!

. Podobne jednoliniowe za-! 
jezdnie wybudowane zostaną 
w roku 1953 w Lesznie i O- . 
strowie Wlkp. Poza tym prze- [ 
widuje się urzędzenle baz 
transportowych i zajezdni 
PKS w Zielonej Górze, ża­
rach, Nowe Soli i innych 
miastach. <.(L. K.)

Na ogół dość pogodnie ze 
stopniowym wzrostem zachmu­
rzenia od północy kraju. Nocą 
spadek temperatury do —8 st. 
C. W ciągu dnia temperatura 
maksymalna do 4- 4 st. C w 
północno-zachodniej części kra­
ju. Wiatry słabe lub umiarko­
wane z kierunków przeważnie 
północno-zachodnich i zachod­
nich.

Dyżur pełni: Szpital Mi ©jęki 
>nr 1 (chirurgia i interna), ul. 
Szk-olna 14/16

Wyróżnienie 
wzorowych 
hodowców 
jedwabników

W leszczyńskim Przedsię­
biorstwie Skupu Surowców 
Włókienniczych i Skórzanych, 
wręczono ostatnio dyplomy 
uznania wzorowym hodow­
com jedwabników., którzy w 
ubiegłym roku uzyskali naj­
lepsze wyniki.

Dyplomy otrzymali: H. Ja­
niszewska i L. Napierała z 
Rawicza, J. Latanowlcz z 
Czempinia, S. Suszek ze 
Strzyżewa (powiat Nowy To­
myśl), L. Plewa z Miejskiej 
Górki, kierownik szkoły rol­
niczej w Grabonogu (powiat 
Gostyń), Cz. Janc i J. Rzep­
ka z Leszna. (R)

Piękne i nie piękne świetlice
!

Wzywają
do współzawodnictwa

Koło PCK przy Szkole 
Podstawowej TPD w Koni­
nie, wzywa do współzawod­
nictwa szkolne koła w powie­
cie w organizowaniu kursów 
ratowniczo - sanitarnych dla 
klas 5, 6 i 7. Mamy nadzieję, 
że wszystkie szkoły powiatu 
konińskiego w marcu prze­
prowadzą i zakończą kursy 
pomyślnymi wynikami, (szy)

Mieszkańcy Sędziwojewa 
(pow. Września) przed kilku 
dniami otrzymali do użytku 
bardzo ładnie urządzoną 
świetlicę. Dzień jej otwarcia 
był wielkim świętem dla ca­
łej wioski. Przybyli goście z 
Zarządu Wojew. Oddz. Związ­
ku „Samopomocy Chłopskiej", 
z Prezydium Powiatowej Ra­
dy Narodowej i różnych orga­
nizacji społecznych. Po prze­
mówieniach młodzież wystą­
piła ze śpiewem, deklamacja­
mi i \ańcami. Popisywał się 
także sędziwoj ewski zespół 
młodzieży szkolnej, który 
zdobywał już uznanie na sce­
nach Poznania i Warszawy. 
Gościnnie występowały zespo­
ły młodzieży TPD, Techni­
kum Mleczarskiego i Mle­
czarni Szkolnej z Wrześni.

Od chwili otwarcia świetli­
ca sędziwoj ewska tętni ży­
ciem zapraszając do siebie 
młodzież na miłe spędzanie 
wieczorów.

W Kłębowie (pow. Wolsz­
tyn) świetlica nie jest tak 
piękna, i dobrze wyposażona 
jak w Sędziwojewie. Od pa­
ru miesięcy swojego istnienia 
gromadzi jednak młodzież, 
która czyta gazety, książki 
słucha radia. Były tu trudno­
ści z opałem i urządzeniem 
wnętrza świetlicy, ale ZMP- 
owcy pokonali je systemem 
gospodarczym. Duża w tym

zasługa kierownika Józefa 
Rogozińskiego.

żadnym życiem świetlico­
wym nie może się pochwalić 
Kosieczyn (pow. Sulechów), 
chociaż świetlica istnieje. 
Jest tam — jak stwierdza 
nasz korespondent — niesa­
mowity bałagan. Młodzież 
wałęsa się po ulicach, nie ma­
jąc po co zbierać się w świet­
licy, bo brak gazet, książek 
i gier towarzyskich. Starsi —- 
owszem przychodzą do świet­
licy, ale tylko na zebrania 
gromadzkie. Myślę — słusz­
nie pisze korespondent — że 
ożywienie świetlicy powinno 
być honorem mieszkańców 
Kosieczyna!

Inaczej przedstawia się w 
Stobnicku pod Obornikami 
Wlkp. Korzysta z niej 20 
członków miejscowego koła 
ZMP. Praca dotychczas kula­
ła. Po ostatnim wyborze no­
wego przewodniczącego dało 
się zauważyć pewne ożywie­
nie. życie świetlicowe mogło­
by tu rozwijać się w pełni, 
gdyby sama świetlica miała 
jakie takie urządzenia. Po­
trzeba jeszcze 5 stolików i o- 
koło 25 taboretów lub krze­
seł. Wiemy, że władze powia­
towe wyposażyły już wiele 
świetlic gromadzkich, móże 
przy najbliższej okazji nie 
zapomną o Stobnicku.

Zaglądnijmy przy okazji

We wszystkich dziedzinach życia 
kobiety chlubnie wypełniają swe obowiązki

Międzynarodowy Dzień Kobiet 
obchodzono w całym kraju bardzo 
uroczyście.

W Ostrowie Wlkp. w sali Domu 
Kultury odbyła się akademia cen­
tralna, w której wzięły udział nie 
tylko mieszkanki miasta, lecz tak­
że zespoły kobiet z PGR-ów, ze 
wsi produkcyjnych oraz chłopki 
mało i średniorolne z poszczegól­
nych gmin powiatu ostrowskiego. 
W czasie akademii wręczono ksią­
żeczki przodownic społecznych 
obywatelkom:

H. Skarbo, pracownicy Państw. 
Wytwórni Soków, L. Kidziak, pra­
cownicy Zakładów Graficznych, 
oraz M. Selowej, gospodyni domo­
wej. Kobiety ostrowskie podjęły 
szereg zobowiązań, które w sumie 
dadzą oszczędności 
tysięcy zł.

Wielka sala kina 
sznie zapełniła się 
blicznością, która 
była z miasta j powiatu. Przy stole 
prezydialnym zajęły miejsce kilka­
krotne przodownice pracy i wy­
bitne społeczniczki. Z odczytanych 
meldunków o zobowiązaniach pod­
jętych z okazji Dnia Kobiet ze­
brani dowiedzieli się, że 6 zakła­
dów zwiększyło wydajność pracy 
od 5 do 10 proc. Ponadplanową 
produkcję wartości 27.527,71 zł 
wykonały cztery zakłady. Oprócz 
tego wpłynęło jeszcze kilkanaście 
zobowiązań dodatkowych. Następ­
nie wybitnym przodownicom pra­
cy wręczono 23 dyplomy uznania.

W Bojanowie, na akademii u- 
rządzonej w Państwowych Zakła­
dach Piwo war sko-Słodowni czy ch, 
wręczono nagrodę pieniężną przo­
downicy Pawłowskiej. Listy po-

na kwotę 51

Polonia w Le­
po brzegi pu- 
tłumnie przy-
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ćhwalne otrzymały St. Kołodziej, 
B. Paul, Wł. Kadow, K. Otula- 
kowska i St. Goździk.

We wszystkich świetlicach kali­
skich odbywały się uroczyste aka­
demie. W Teatrze Państwowym 
wręczono Krzyże Zasługi i dyplo­
my uznania 43 kobietom, aktywist- 
kom Ligi Kobiet i Koła Gospodyń. 
Srebrne Krzyże Zasługi otrzymały: 
przewodnicząca TPD L. Gajdowa i 
robotnica A. Jankowska, brązowy 
Krzyż — członkini Spółdzielni Pro­
dukcyjnej w Gairbowie, gm. Staw, 
A. Skupińska. Sprzątaczka Powsz. 
Domu Towarowego w Kaliszu H. 
Kajtowska uzyskała awans spo­
łeczny.

W Sulechowie, w sali kina 
„Orzeł" wręczono nagrody przodu­
jącym kobietom: Miedrowskiej, M. 
Rybaczuk, R. Skrzypczak i innym, 
wyróżniającym się dobrą pracą sw 
zakładach i spółdzielniach produk­
cyjnych.

Dla uczczenia MDK, w Liceum 
Ooólnokształcącym w Krotoszynie 
wykonano nową dekorację auli i 
klas oraz zorganizowano aikademię 
połączoną z występami artystycz­
nymi.

Liga Kobiet przy cukrowni w 
Miejskiej Górce urządziła bardzo 
przyjemny wieczór, w czasie któ­
rego dzieci wręczyły swym mat­
kom wiązanki kwiatów.

W Drawskim Młynie wyróżniono 
5 kobiet wybitnie przyczyniają­
cych się do podniesienia produk­
cji i biorących czynny udział w 
pracy społecznej. Obywatelki M. 
Ćwikła i C. Helak otrzymały na­
grody pieniężne i listy pochwalne. 
Listy pochwalne wręczono także 
A. Heft, H. Kaczyńskiej i M. Gap 
skiej.

W Prezydium MRN w Rawiczu 
nagrody otrzymały T. Drzewiecka,

pracowniczka Wydz. Rolnictwa i 
Leśnictwa, oraz aktywistka Rady 
Miejscowej ZZPP M. Pachol- 
czyk i P. Walczak — obie są 
sprzątaczkami. Także Z. Nowak, 
H. Czapracką, M. Witkowską i J. 
Łukowiak, wyróżniono za sumien­
ną pracę w Wydziale Zdrowia.

W powiecie gnieźnieńskim dy­
plomy uznania otrzymały 34 zasłu­
żone kobiety. Wśród nich znaj­
duje się W. Szubert z Dziekano­
wic, która zorganizowała w swej 
gromadzie Koło Gospodyń.

Szczególnie uroczyście wypadła 
akademia centralna w Gnieźnie. 
Największa w mieście, sala Tea­
tru Państwowego, nie mogła po­
mieścić przybyłych na akademię 
kobiet. Wśród wyróżnionych 20 
kobiet, na czoło wysunęły się go­
spodynie domowe: M. Filisiakowa 
i J. Tubacka. Dyplom uznania o- 
trzymała także F. Priebe, która z 
okazji MDK zwerbowała w szeregi 
Ligi Kobiet 50 nowych członkiń.

Wronki, Międzychód, Dolsk, 
Bledzew «i Konin także bardzo u- 
roczyście obchodziły Dzień Kobiet.

We wszystkich miastach woje­
wództwa zielonogórskiego awanse 
społeczne pracownic, wręczanie 
dyplomów uznania, występy arty­
styczne należały do programu aka­
demii. Szczególnie imponująco wy­
padły uroczystości zorganizowane 
przez Zastał j ekspozyturę Zakła­
dów Przemysłu Mięsnego w Zie­
lonej Górze, a także akademie 
urządzone przez Ligę Kobiet we 
Wschowie i Świebodzinie. Podczas 
obchodów, kobiety manifestowały 
na rzecz realizacji planu 6-letniego 
i trwałego pokoju świata.

(Na podstawie listów od kore­
spondentów opracował dl)

omawiania gromadzkich 
świetlic do Moraczewa (pow. 
Leszno). Znajdziemy w tam­
tejszej świetlicy bibliotekę, z 
której korzysta w pełni mło­
dzież -wiejska — to znaczy: 
wypożycza i — zaraz ucieka. 
Bo... są dziury w suficie, po­
przez które w czasie słoty le­
je się woda do pokoju. Jak 
zawiadamia nas korespon­
dent, świetlicowa i sołtys 
zwracali się w sprawie repe­
racji sufitu i dachu do władz 
w Lesznie i jakoś daremnie. 
Nie dziw więc, że świetlica 
jest całkowicie nieczynna.

Zupełnie źle się przedsta­
wiają dwie świetlice w powie­
cie kaliskim. Do świetlicy w 
Bukowinie nikt nie przycho­
dzi, bo zimno w niej „jak w 
psiarni". Nikt nie pomyślał o 
wstawieniu pieca. W Broń- 
czynie świetlica także świeci 
pustką. Okna w niej z powy­
bijanymi szybami. Nasz kore­
spondent z Kalisza tą drogą 
zwraca się do tamtejszych 
kół Zw. Młodzieży Polskiej, 
do organizacji społecznych 1 
władz, aby tymi świetlicami 
zajęły się j tchnęły w nie ży­
cie.

Z tego krótkiego przeglądu 
niektórych świetlic można 
wyciągnąć wniosek, że nie 
decenia się wszędzie olbrzy­
miego -wkładu władz ludo­
wych w organizowanie życia 
kulturalnego na wsiach.

Postawienie świetlicy i jej 
urządzenie, to jeszcze nie 
wszystko. To tylko pierwszy 
etap do rozbudzenia życia 
kulturalnego. Potrzebna jest 
jeszcze serdeczna opieka or­
ganizacji i władz, a przede 
wszystkim konieczne jest za­
interesowanie się samych 
mieszkańców, a szczególnie 
młodzieży danej gromady ży­
ciem świetlicowym, aby nie 
tylko wspólnie, pożytecznie i 
pięknie spędzać wolne wie­
czory, ale także podnosić swo­
ją wiedzę i kulturę, (pr)

Więcej zboża 
kwalifikowanego

Centrala Nasienna w woj. 
poznańskim rozprowadzi w 
tegorocznej kampanii siew­
nej więcej zboża kwalifiko­
wanego, niż wiosną ub. roku. 
Z plantacji zakontraktowa­
nych zakupiła bowiem psze­
nicy o 190%, a owsa i jęcz­
mienia o 185% więcej, niż 
przewidywał plan. Na zwię­
kszenie ilości zbóż elitarnych 
wpłynął wysoki zbiór z hek­
tara, wynoszący od 24 do 33 
kwintali, który osiągnęli 
szczególnie chłopi, ściśle prze 
strzegający instrukcji upra­
wowych. Np. w Spółdzielni 
Produkcyjnej Tworzykowo, 
pow. Śrem, uzyskano w roku 
ubiegłym na słabej glebie 
31,5 kwintala jęczmienia z 
jednego hektara.

Zboża elitarne przygoto­
wane do rozprowadzenia 
znajdują się już w GS-ach. 
Również PGR-y dostarczą 
większej niż w ubiegłym ro­
ku ilości ziarna kwalifikowa­
nego. W poszczególnych go­
spodarstwach zorganizowano 
punkty wymienne, (ik)

PCK szkoli
W styczniu br. w 

Przedsiębiorstwie Hurtu Spo­
żywczego w Gorzowie, odbył 
się kurs szkolenia sanitarne­
go, w którym wzięli udział 
pracownicy.

Egzaminy ukończono 5 bm. 
20 proc, kursistów zdało a 
wynikiem bardzo dobrym, 
reszta z dobrym. Wszyscy 
słuchacze kursu upoważnieni 
są do noszenia odznaki Przy­
sposobienia Sanitarnego II 
stopnia, (zs)

Woj.

0 miesiąc przed terminem
Cegielnia Kluczewo nie­

zwykle sprawnie wykoraysta- 
ła zimową przerwę w produ­
kcji na wykonanie agrega­
tów, siłowni, suszarni oraz 
urządzeń transportowych. 
Przeprowadzone systemem 
gospodarczym remonty zimo­
we zakończone zostały na 
miesiąc przed terminem, co 
umożliwiło dużą obniżkę ko­
sztów własnych zakładu oraz 
umożliwiło rozpoczęcie pro­
dukcji cegły surowej na mie­
siąc przed zaplanowanym 
terminem.

Teafry
OPERA — godz. 18.30 

„Bunt żaków"
POLSKI - g. 18.30 

„Balladyna"
NOWY — g. 19 

„Ruchome piaski" 
KOMEDIA MUZYCZNA 

g. 19 „Dwa tygodnie 
w raju"

MŁODEGO WIDZA
g. 17 „Królowa śnie­
gu''

KLUB „KPINKI I DO­
CINKI" — godz. 20 
„Ring swa-wolny'' — 
(sala „Domu Druka­
rza")

PAŃSTWOWY TEATR 
W GNIEŹNIE: 
„Próba sił"
Rawicz — „Koncert 
Moniuszkowski" 
Krotoszyn — „Muzyka 
dla wszystkich" 
Żagań — „Na weso­
łej fali"

Kina
APOLLO — g. 14 „An­

ton! Iwanowicz gniewa 
się" (od lat 12), g. 16, 
18, 20 i 22 „Na ara-

CO GDZIE
nie" (od lat 14), nie­
dziela por. g. 10 — 
„Dusze czarnych", g. 
12 „Antoni Iwanowicz 
gniewa się"

BAŁTYK — g. 14 „Po­
strach mórz" (od lat 
7), g. 16, 18 i 20 — 
„Pierwsze dni" (od lat 
10), niedz. por. g. 10 
i 12 „Postrach mórz" 

MUZA — g. 14 „Kraka- 
tit" (od lat 18), g. 16, 
18 i 20 „Nicolaus Ni- 
cleby" (od lat 12), nie­
dziela por. 10 i 12 — 
„Krakatit"

RIALTO — g. 14 „Cza­
rodziejskie ziarno", g. 
16, 18 i 20 „Bohatero­
wie naszych czasów" 
(od lat 12), niedz. por. 
g. 10 „Chłopiec z na­
szego miasta" (od lat 
12), g. 12 i 14 — dla 
najmłodszych „Czaro­
dziejskie ziarno"

WARTA — aktualności 
g. 11 i 12, młodzieżo­
we g. 14 i 16 „Dzieci 
kapitana Granta", g.
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„Ruch" Poznań, ul. Kantaka 
nr 8/9 1 wszystkie zamiejscowe 
placówki pocztowe. Cena pre­
numeraty zleconej: miesięcznie zł 4.05; kwartalnie zł 12,15; 
półrocznie zł 24,30. Tel. prenu­
meraty nr 52-931. Tel. komisu 
nr 16-69. Konto PKO V-6714.

Ogłoszenia: Biuro Ogłoszeń 
RS W „PRASA" Poznań, ul. 
Gen. Świerczewskiego 3, tel. 
nr 62-31. Konto PKO Poznań 
nr V-5220-110. Biuro czynne od 
godz 7 do 16.30; w soboty od 
7 do'14.30.

Za dział ogłoszeń redakcja 
nie odpowiada.

Tłoczono: Zakłady Graficzne 
lm. Marcina Kasprzaka. Przed­
siębiorstwo Państwowe, Poznań 
ul. Wawrzyniaka 39.
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Przykład 
wzorowej hodowli

Do czołowych hodowców trzody 
chlewnej w gromadzie Kruchowo 
(powiat Mogilno) należy małorol­
na Cecylia Wilczurowa. W ub. 
roku odstawiła ona 6 sztuk żywca, 
a w bieżącym roku sprzeda pań­
stwa 8 bekonów. Ob. Wilczurowa 
przekonała się, że tuczenie świń 
Jest wysoko opłacalne. Zajmuje 
się ona również hodowlą owiec, 
która przynosi jej duże korzyści. 
Odstawia bowiem do gminnej 
spółdzielni wełnę, za co otrzymuje 
dobre wynagrodzenie. Gospodar­
stwo ob. Wilczurowej służy za 
wzór rolnikom z Kruchowa, którzy 
zachęceni jej przykładem staTają 
się podnieść na wyższy poziom 
hodowlę trzody chlewnej i owiec.

(J. G.)

414% planu 
skupu jaj

Dużego znaczenia nabiera wobec 
zwiększonego spożycia skup jaj. 
Gminne spółdzielnie dokonują sku­
pu według planów, wykonywanych 
najczęściej ? dużymi nadwyżkami. 
Chłopi bowiem otrzymują dobrą 
zapłatę, co zachęca ich do zwięk­
szania sprzedaży jaj. Pomagają 
przy tym referenci skupu. Od ich 
działalności i umiejętności zależy 
wykonanie planu. Gminna Spół­
dzielnia w Trzemesznie (pow. Mo­
gilno) wykonała w ub. miesiącu 
plan skupu jaj w 414 proc. Do 
sukcesu tego przyczynił się w du­
żej mierze referent skupu _ Józef 
Sobociński. Podobnym; osiągnię­
ciami wyróżniło się również wiele 
innych GS-ów w pow. mogileń­
skim. (J. G.)

KIEDY
18 i 20 „Rwący potok'1 
(od lat 18)

METALOWIEC — g 17 
1 19.30 „Ulica Granicz­
na"

PIAST — g. 17 i 19 
„Zwycięzca przestwo­
rzy"

KINO W PUSZCZYKO­
WIE — g. 19 „Wesoły 
jarmark"

FOTOPLASTIKON
10—22 „Tunis

Radio

g.

Program II
fala Poznania 249 m

Wiadomości: 
5.05, 6.30, 7.55,
18.50 (P), 21, 23.50

Koncerty:
5.10 — poranny 6.50, 
taneczne melodię lu­
dowe, 7.20 —- rozryw­
kowy, 14.40 (P) chóru, 
16.20 (P) — polska
muzyka stylizowana, 
17.15 (P) — kapeli i 
chóru, 18 (P) — mu­
zyka różnych naro-

17.

dów, 19.05 (P) — ra­
dziecka muzyka roz­
rywkowa,

Audycje Inne:
6.15 (P) — „Sprawa
jest prosta", 6.18 (P) 
,,O czym rolnik powi­
nien pamiętać", 7.50 
kalendarz radiowy, 8 
kurs języka rosyjskie­
go, 13.30 i 13.55 — 
szkolna, 14.15 wspom­
nienia robotnicze, — 
14.35 — dla wycho­
wawczyń przedszkoli, 
15 (P) — „Tam gdzie 
rozgrywały się wyda­
rzenia Wiosny Lu­
dów", 15.30 — dla
dzieci, 16 — Wszech­
nica Radiowa, 16.50 
(P) — dla wsi, 17.45 
kurs jeżyka rosyjskie­
go, 18.35 (P) — „Wid­
nokrąg", 18.30 Wszech 
nica Radiowa, 19.20 
(P) — interweniujemy 
i przypominamy, 19.30 
muzyka i aktualności, 
20 — przy sobocie po 
robocie, 21.30 — mó­
wimy o projekcie Kon­
stytucji,

Sport: 16.55 (P)


